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blicznych. : 


CEREMONJAŁ PRZYJĘCIA 
AMANULLAHA. 

Warszawa, 19 kwietnia. (Tel. 
G. P.) Dziś przybywa do Warszawy 
posel  aiganisiański w  Angorze 
Dżaj-Lani ścian kióry ustali w po- 
rozumieniu z ministerstwem Spraw 
zagranicznych ceremoniał przyję- 
cia i program pobylu króla Ama- 
nullaha w Polsce 

NOWY PODATEK OD AUT í VO- 

„ JAZDÓW. 

(Telefonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 19. kwietnia. (ps) Jak się 
dowiadujemy min. robót pubł. opraco- 
wało projekt nowego podatku od samo- 
cbodów, który w całości byłby przezna- 
czony na fundusz budowy dróg. Z chwilą 
wprowadzenia tego podatku wszystkie 
inne dotychczasowe podatki obciążające 
właścicieli samochodów, jak komunalny, 
rejestracyjny,, rogatkowy, zbytkowy, zo- 
stałyby zniesione. Podatek ten ma pizy- 
nieść 10 miljonów zł. Równocześnie z 
tym podatkiem będzie wprowadzony po- 
datek od pojazdów konnych, których w 
Polsce jest dwa miljony. Niezależnie od 
tego min. robót publ. wystąpi z wnio- 
skiem nałożenia podatku na benz ię sa- 
mochodową 5 gr. od 1 |. Wszystkie te 
projekty przedstawione zostaną Sejmowi. 


BRIAND CHORY. 

Paryż, 19 kwietnia. (Tel. G. P.) 
W stanie zdrowia Brianda, który 
zapadł na grypę, nie zachodzą ża- 
dne komplikacje. pomimo, że tem- 
peratura jest dość wysoka. 4 

LITWINI ZAWIESILI PISMO 

NIEMIECKIE. 

Berlin. 19. kwietnia. (Tel G. P) 
Władze wojskowe -zawiadomiły redak- 
cję „Memelandische Rundschau“, że 
nastąpi zawieszenie wydawnictwa te- 
so dziennika bądź też wysłanie na- 
czelnego redaktora do obozu koncen- 
iracyinego, Berlińska prasa ogłasza w 
związku z tem protest, grożąc, że rząd 
niemiecki potrafi odpowiedzieć na tę 
prowokację litewską. 
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Lwowie. 


trzęsienie ziemi na Bałkanie. 


Tu 


Mocna walka bandytami å 


SZAJKA AUTOMOBILOWA. 


(Do artykułu na str. 


7-mzj.) 
PR Ja: TETRA Z FEST 


dwioja poddyżię tazyl) kolejowej 


fTelefanem od naszago Laresnondanla.) 


Warszawa, 19. kwietnia. 
wiedziana w swoim czasie przez rząd 
Sprawa podwyższenia taryi kolejowych 
nie jest jeszcze zadecydowana przez ko- 
mitet ekonomiczny Rady min. Projekt 
przewiduje podwyżkę taryfy osobowej 
przeciętnie o 20 proc. z tem, że na mniej- 
szych przestrzeniach podwyżka byłaby 
mniejsza, na większych większa. W koe- 


(ps) Zapo- 


| 
| 


munikacji podmiejskiej mają być zacho- 
wane dotychczasowe ceny. Czynniki mma- 
rodajne wstrzymują się z podwyżką 2 te- 
go względu, że w okresie porzednowko- 
wym jest ona najmniej wskazanu. Poza- 
tem planowana jest podwyżka taryfy to. 
warowej, co stoi jednak na dalszym pla- 
nie i aktualne budzie jesienią hr. 


Wawer roo awal | naisha- em OKGN. 


(Tel. G. 
NEO nie- 


Warszawa, 19. kwietnia. 
Min. Hermes  przewodn. 


imieckiej do rokowań z Polską, pówrócił 
z Wiednia do Berlina. W związku z tem 


robót pu- 


koła niemieckie przypuszczają, że reko: 
wanła polsko-niemieckie wznowione bę. 
dą w najbłiższych dniach. W końcu bież. 
tygodnia ma przybyć do Warszawy min. 
Hermes dla kontynuowania dalszych 10z-+ 
mów 
—- — 
SYN BI,ERIOTA CHCE POKONAĆ 
ATLANTYK. 

Paryż, 19. kwietnia. (Tel. G. Pj Jak 
donosi „Petit Journal“ syn słyuneyo lot- 
nika Bleriota zamierza podjąć jesienia 
lot transatlantycki na jednopłatowen © 
masywnych skrzydłach, przygotowanym 
do lotów nadmorskich. Pilotem będzie 
Bossoutrot. 

0; 
COSTEŻ I LEBRIX ZACZNA 
NOWY RAID. 

Paryż, 19 kwietnia. (Tel. G. P.) 
Lotnicy Costez i Lebrix przybyli do 
Paryża i oświadczyli prasie, że ma 
ja zamiar rozpocząć nowy lot nad 
Europą. 

A WIĘC URATOWALI SWE ZŁOTO. 

Moskwa, 19. kwietnia. (Tel. G. P) Mo 
skiewska radiostacja donosi, że do Bre 
my przybył statek z ładunkiem złota so- 
wjeckiego, przewiezionego w swoim cza: 
sie do N. Jorku, a następnie wysłanego 
z powrotem do Europy. 


DZIAŁO PĘKŁO, SZERZĄC SPU- 
~ STOSZENIE. 

Toruń, 19 kwietnia. (Tel. G. P.) 
Dnia 18 bm. o godzinie 15 na poli- 
gonie artyleryjskim pod Toruniem 
w czasie ćwiczeń uczestników kur- 
su dla podoficerów. piechoty pękło 
działo. Dwóch ludzi zostało zabi- 
tych, i ciężko a il lekko raniony. 

——0 

LEKARZ ZDROJOWY W KRY- 
NICY. 

(Telefonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 19. kwietnia. (ps) Obowią- 
zki lekarza zdrojowego w Krynicy objął 
świeżo mianowany na to stanowisko dr. 
Graba-Łęcki dotychczasowy asystent Kli- 
niki ginekologicznej Uniwersytety War- 
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NIEDOMAGANIA NASZYCH URZĘDÓW WYNIKIEM NIEDOSTATECZNEJ LICZBY SIŁ EA 
KOWANYCH. — KONIECZNOŚĆ REFORMY SYSTEMU BIUROKRATYCZNEGO. 


Lwów, 20 kwietnia. 

Pierwsze lata montażu naszego 
aparatu państwowego przyniosły | 
przerost biurokracji, najczęściej | 
nisko ukwalifikowanej, przerost, 
obciążający nadmiernie budżet 
płac, a pod względem wydajności 
pracy zupełnie niepreporejonalny 
do iłości zatrudnionych sił. Aby 
zrozumieć ówczesną gorączkę w two 
rzeniu nowych urzędów i mon- 
sirualnem często rozbudowywaniu 
istniejących, należy pamiętać, że 
były lo lata wojenne, gdy z wydat- 
kami nie liczono się, lata powszech 
nego protekcjonalizmu, gdy dla 
kuzynów i kuzynek osobistości 
wpływowych tworzyło się posady 
i mnożyło ctaty, i wreszcię lata, w 
których nasze doświadczenie orga- 
nizacyjne było znikome 

To też masowa redukcja była 
i musiała być wstępem do pokojo- 
wej organizacji państwa. Hrzepro- 
wadzono ja nie zawsze bezstron- 
nie, ale zawsze pod hasłem odcią- 
żenia Skarbu pańsiwa i usprawnie- 


Niestety — zapomniano o. jednem. 
A mianowicie, że redukcia personalna 
tylko wówczas nie odbije sią na spraw- 
noścu urzędów, jeśli równocześnie 
z nią dokona się gruntownej przebu- 
dowy całego systemu biurokratyczne- 
go — drogą „tayloryzacji pracy”. Za- 
pomniano także o innej sprawie, o 
iem, że redukcja nie może być dzie- 
lom ołówka. Musi liczyć się z życiem. 

Stam dzisiejszy — mimo wziąż za- 
chowywanogo art, 116 -— w ogólnych 
zarysach nazwać można ustalonym. 
Nie tworzy się otałów, ale też nie 
skreśla. I ten stan właśnie mie jest 
zadawalający. 

Redukcja —— jak się okazuje — po- 
szła zbyt daleko, W mniejszym siop- 
niu dotyczy to władz centralnych, 
gdzie utrzymano -— poza najwyiższem 
sądowniotwem. —- personal 
ny, aby mógł wydołać 
Natomiast władze prowincjonalne cier- 
pią na niedobór pracowników, 

Każdy niemal urzędnik mówłby coś 
o tem. opowiedzieć. Każdy obywatel, 
„mający bliższą styczność z urzędami, 
spotkał się z niedomaganiamė, wynika- 
jącemi ze zbytniej szczupłośc:, z prze- 
męczenia personalu. Są bardzo poważ- 
ne instytucje, w których referent, cheq 
av. aby dział jego pracowal sprawnie, 


dość licz- 


powinienby sam troznosić akta, sam 
„powielać, bo funkcjonariusze, którzy 


wykonywali le obowiązki, zrodukowa- 


m zastali do ostatecznych granic. Są 
urzędy, w kiórych załegłości rosną 
z roku na rok, aby wwoszeje — jako 


już „nieaktualne“ —- spocząć bez za- 
latwiema w registraturze. Są biura, w 
których podania, wymagające kilku 
minul pracy, załatwia się dopicro po 
wielu tygodniach, I w żadnym z tych 
wypadków, tub w prawie żadnym nie 
inożna winić kogokotwick o opiesza- 
łóżć. 

W niewielu tylko urzędach pnblicz- 
nych wprowadzono ostatnie zdobycze na 
polu organizacji pracy. Odbywa śię ena 
tak, jak przed stu i dwnsłu laty, z tą 
chyba różnicą, że pióra stalowe zastąpiły 
gosie. Kto, wyszedłszy z gorącego rytmu 
pracy, np. naszych insłytucyj finanso- 
wych lub handlowych. zechce znależć sie 
w atmosferze XIX. wieku, teh niech od- 
wiedzi kiórykoiwiek z sadów. Znajdzie 


Faai 


obowiązko:n. j 


sędziów żmudnie spisujących ręcznie fo- 
ljały protokołów wśród czekających cier- 
pliwie swej kolejki stron. Maszyna do pi- 
sania rzadkością jest w sądach, a rnaszy« 
ny do liczenia w skarkowości. Nowocze- 
sne registratory zastępują stare indeksy 
i olbrzymie księgi, w których godzinami 
szuka się potrzcbnej pozycji. 
Kwalifikacje personaln często Iekce- 
waży się. Dyrekcja kolejowa, zgłaszająca 
u władz centralnych konieczność powięk- 
szenia ctatu ukwalifikowanych txotlarzy 
(funkcja — nawiasem dodamy -- odpo- 
wiedzialna i wymagająca specjatnego 
przygołowania), dostaje odpowiedź, że 
wysłarczą... kowale. Człowiek, stawiany 


na czoło samorządu, a wizc na stanowi- 


sko, gdzie studja prawnicze są Koniecz- 
nością — posiada wyszkolenie huchalte- 
ryjuec. I oczywiście ten człowiek przyj- 


muje ze swej strony na posady kierawni- | 


cze ludzi 
z wejrzenia. 

Rzeczy te nic są błahe. Dzięki podob. 
nym zaniedbaniom, podobnym anachro- 
nizmom  utyka ł kułeje bieg maszyny 
państwowej. Dzięki nim moc trudu wkła- 
da się w prace nieproduktywne, moc pie- 
niędzy wyrzuca. Ludność, sierpiąca skut- 
kiem tych niedomagań, 
i odstręcza. 

Konieczność reformy naszego systemu 
biurokratycznego jest najpilniejszym po- 
stulatein chwili. 


podobnych sobie, -- miłych 


Minister SIARBWICZ We LWOWIE. 


Warszawa. 19. kwielnia, (Tel. G. P.) 
Pan. minister reform rotmych Slanie- 
wiz wo Lwowie będzie dbceny na 
posiedzeniu komisji cpimjodawczej w 
sprawie uporządkowania stamu praw- 
nego w dziedzinie agrarnej w wóz. 
krakowskiem, |lwowskiem,  stumwssła- 
wowskiem i tarnopolskiem oraz odbę- 
dzie konferencje z prezesami zreorga- 


| 
| 
| 
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nrzowanych ostatnio okręgowych Urzę 
dów ziemskich  Małopelski wschod- 
nież, tj. we Lwowie, Stomisławowie 
i Tamtomolu. Do Warszawy p. minister 
wraca w sobotę, 21. bm. 

P. minister wygłosi na wydziale rol- 
nym uniwersytetu w Dublanach szereg 
wykładów. 


nowe trzęsienie zem) na Bałkane. 


OŚRODEK TRZĘSIENIA ZNOWU W BUŁGARJI. 


Budapeazt, 19. kwietnia. (Tel. G, P.) 
Tutejsza slacja sejsmograficzna zamo- 
towała wczoraj wieczorem o0 godz. 
20.24 silne trzęsienie ziemi, którego 
ośrodek znajdował się prawdopodobnie 
w odległości około 800 km. przypusz= 
czalnie w tej samej miejscowości, 
kłórą nawiedziło trzęsienie ziemi w 
zeszłą sobotę. Wslrząsy były tak gwał 
tewne, że aparat sejsmograliczny zo- 
slał uszkodzony. 

Bukareszt, 19. kwiel „mia. (Tel. G. P.) 
Wczoraj o godzinie 21.25 odczuło lu 
nowe trzęsienie ziemi, którego ośrodek 
znajdował się ma poludnie od Buka- 
reszt. 

Sofja, 19. kwietnia. (Tel. G. P) W 
rejonie Filipoyola miało miejsce gwal- 
towne trzęsienie ziemi. Słraty są po- 
Johna kardza znaczne, 


Sofia, 19. kwietnia. (Tel. G. P.) Trze- 


LA 


Kaźmiera z Badenich 


SOD ALISKA MARIAŃSKA, 


| 


vr. dnia 1. lipca 1834 r., opałrzona 


życie dnia 19-go kwietnia 1928 rokmu 


Eksportacja zwłok odbędzie się w sobotę, 
1828 r. o godzinie 16-ej rano we Lwowie z domu żałoby przy ul. 
Zoli Ghrzemowskiej I. 5 do kościoła św. Marji Magdaleny, skąd po od- 
prawionem nabożeństwie zwłoki cdprowadzone będą do rog. Gródeckiej, 

O czem zawiadamiają stroskane 


Lwów, duia 19. kwietnia 1928, 


' Z miejscowości Garybrod, Pirot, 


sienie ziemi koło Filipopolu było bata- 
strofalne. Centrum trzesienią znajdowało 
się we wsi Paparli. Wieś ta została zu- 
pełnie zniszczona. Tor kolejowy obniżył 
się na dłngośc 1 km. W kilku raiejscach 
obniżenie wynosi 2 metry. Mosty kolejo- 
we zupełnie zostały przesuniętć tak, że 
wstrzymano ruch kolejowy. W Iuipopo- 
lu zginęło 15 osób. Liczba rannych cce- 
niana jest na 70—80 osób. 

Białogród, 19. kwietnia. (Tel. G. P.) 
Rragu- 
jewac i Negotin donoszą, że odczuto tam 
wstrząśnienia podziemne, które jednak 
żadnych szkód nie wyrządziły. 


SPRAWDZAJĄ SIĘ PRZEPOWIEDNIE. 
Lwów 20. kwietnia. 

Podaliśmy w telegramie z Rzymu 

3. bm. wiadomość, że znany włoski u- 
czony prof. Bendandi z Faenzy zapo- 
wiedział na 5. bm. trzęsienie ziemi w 


św. Sakramentami. zakończyła 


dnia Zł-go Iwietnia 


DZIECI, WNUKI I PRAWNUKI. 


Osohne zawiadomienia rozsyłane nie będą 


tozgorycza się j 


WYROBY KOSMETYCZNE 


SŁYN EJ FIRMY 


POLECA 


wy?ączny sklad 


A LĄ VILLE DE PARIS 


GABRYEL STARK 


LWÓW, PL. MĄRIĄCKI 11, 


4 


połudn. Europie, a 10. bm. w Meksyku 
i Ameryce południowej. Przepowiednie 
te wywołały tem większe wrażenie, że 
prof. Bendandi przewidział także co do 
joty trzęsienie ziemi w Smyrnie. 

Obecnie, nb. z przesunięciem o kíl- 
ka dni, ziściły się dalsze jego progno- 
styki. Trzęsienie ziemi nawiedziło 
Bułgarię i Meksyk, tak jak zapowie- 
dział Bendandi. 

——0)— 

PRZYJAŹŃ POLSKO-WĘGIEBSKA. 

HBudapeszt, 19. kwietnia. (Tel. G. P.) 
W przemówieniu w Izbie posłów min. 
spraw zagr. Vallo oświadczył: Stosunki 
przyjaźni pomiędzy Polską i Węgrami 
rozwijają się pomyślnie, do czego przy- 
czyniają się ożywione i serdeczne siosun- 
ki pomiędzy społecznymi organizacjami 
w Polsce i na Węgrzech. Pragnę wierzyć, 
mówił minister, że przewidziane na po- 
czątek maja rokowania w sprawie pol. 
sko.węgierskiego traktatu gosnodarczego 
doprowadzą ze swej strony do zarieśnie- 
nia ckouomicznych stosunków q „między 
Polską i Węgrami 


—— i 


SKUTKI ŚNIEŻYCY I WICHURY.; 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 19 kwietnia. (ps) 
Wedle prowizorycznych obliczeń 
straty spowodowane wskutek zabu- 
rzeń atmosferycznych w ub. wlo- 
rek najpoważniej odbiją się na 
Min. Poczt. Uszkodzenia przewo- 
dów telefonicznych i telegraficz- 
nych spowodują stralę do pół mi-' 
ljona złotych. Glównie szkody zo- 
stały spowodowane wpadkami słu- 
pów telegraficznych. 

—J mm 


FRANCUSKA LOKATA W BAN- 
KU POLSKIM. 
Warszawa, 19 kwietnia. (Tel. G. 
P.) Władze Banku Ziemiańskiego 
i Tow. Kred. Ziemskiego zatwier- 
dziły umowę z paryskim Domem 
Bankowym Louis Dreyfus i Sp, 
który zobowiąże się ulokować w 
Banku Ziemiańskim 1 miljon dola- 
rów na przeciąg 24 lat. 
s mm 
CZICZERIŃN USPOKAJA. 
Moskwa, 19 kwietnia. (Tel. G. P.) 
Hr. Brockdorff-Rantzau ponownie kon. 
ferował z Gziczerinem w sprawie in- 
żynierów niemieckich. Cziezerin zło-, 
żył uspokajające wyjaśnienia, zama- 
czając, iż Niemców tych czeka conaj, 
wyżej kara wydalenia z Sowdopii. 


Nr. 8447 


GAZETA PORANNA“ z dnia 21, kwietnia 1928, 


| Kandydatom do Literackiej Nagro 


Przestrzegamy czcigodnych — ogólnie znanych a w każdym calu „swoistych“ autorów ktążącej po powiecie 

żydaczowskim odezwy wyborczej listy Nr. 13 i ogłoszenia umieszczonego w „Gazecie Porannej" z d. 10/II. b. r. 
Nr. 8408 — kryjących pod maską płaskiego dowcipu kalumnje na pewne osobistości, ~- że fakirów sprowa- 
dzających grady — znajdzie się w powiecie żydaczowskim więcej, a ci w sposób nagły a niespodziewany spo- 
wodować mogą huraganowe .,Qiradobicie w M...puszczy** i uschną cuchnące „kwiatki kwiatków“ w za- 
bagnionym ogródku żydaczowskim. Niestety przeciw podobnym klęskom żywiołowym żadne towarzystwo aseku- 


racyjne w Polsce nie przyjmuje ubezpieczeń. 


MIG 


debatująz nad budżetem Sejmu i 


W AS 
uk 


-Komisia 


Warszawa, 19. kwictnia. (ps.) Sej- 
nowa komisja budżetowa podjęła dziś 
obrady. Narazie załatwi t zw. bucdże- 
ty gospodarcze (Min. robót publ., Min. 
rolnictwa, Min. pracy),  budżel Nin. 
spraw wojsk. znajdzie na pienitm 
komisji dopiero z koncom przysa lego 
tygodnia. ] 

Przystąpiona fo wysłuchania e 
feratu o hndżecie Sejmu i Senata. 
Mówiono przytem o djetach pose i 
o złym bufecie. sejmowym, © Tata 


się 


akustyce nowej Sali sejmowej, © Wi sk | 


tekę Sejmu, o 


szeniu dotacji na bibijołe 
poprawie bytu ` 
arzedników Sejmu itd. Pe l 
kowski proponował zwiekszenie 
dżetu wydatków o js ZL. 
datków nadzwyczajnych o 980 tys. zt. 
cp spowodowane jest podwyższeniem 
poborów urzędników i fankejonarju- 
szy. P. Czapiński (PPS) poruszył 
sprawę mieawansowania nrzęńdników 
ssjmowych od dziewięciu lat, oraz 
sprawę poprawy Dpoborów wożnych 
sejmowych. Go do akuslyki slwierdził 
p. Wyrzykowski, że nie mażna winić 
z lego powodu budowniczego, bo to sa 
rzeczy nieobliczalne (%2). 

P. Polakiewicz 
cza, że klub zgodzi się tylko na pod- 
wyżki, majace zródla. pokrycia. Naczel 
nik wydzialu Alin. skarbu Osowski wy 
powiada się przeciwko wszelkim pod- 
myżkom, które obciążyłyby budżet 
Sejmu i Senatu o 31 pre P. Kornocki 
(ZLN.) zgadza się na wniosek referen- 
ta. P. Krzyżanowski godzi się z refe- 
rentem, że djety posłów powinny być 
ureynłowane podobnie jak pobory u- 
rzędnicze. 

Poseł Dąbski (Str. Chłopskie) zwra 
ca uwagę, że należy budżet parla- 
mentu traktować ostrożnie, licząc się 
ze stanowiskiem prasy. Jesi dużo lu- 
dzi w Polsoe, którzy dążą do tego, aže- 
by szanowną instytucję, jaką jest Sejm 
poniżyć, 

Poseł Sanojca odpowiadał przed- 
stawiciełom PPS. i Str. chłopskiego 
stwierdzając, że oni właśnie robią kwe 
stję polityczną, Wnioski te noszą cha- 
rakter licytowania się. „Panowie sami 
uchwalacie demagogję, a drugim ją 
zarznoacie. W sprawie djet referent nie 
potrzebnie okazał się wstydliwym, al- 
bowiem podwyższenie  djet musi 
przyjść razem Z podwyższeniem płac 
urzędniczych z powodu drożyzmy”. 

Poseł Czetwertyński (ZLN.) stwier- 
dza, że posłowie, którzy wyjeżdżają na 
konferencje międzynarodowe, z braku 
funduszów nie mogą tam należycie re 


Wytży- 
bu- 


zę 


aż 
42 


wyzżnych o awansich 


ZaŚcwy- i 


| mowiska 
| twierdzić należy na podsta” 


(Jedynka) oświad- i 


prezentować swego narodu. Oszezęd- 
ności są rzeczą pożądaną, ale budżet 
nie uwzględnia potrzeb parlamentu i 
dlatego ZLN. z czysłem sumieniem gło 
suwać będzie za wnioskiem referenta, 

P Rataj proponował, ażeby głoso- 
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MÓWIONO O AKUSTYCE SALI SEJMU, O URZĘDNIKACH i WOŹNYCH SEJMOWYCH, O DJĘTACH, BUFE- 


CIE ETC. — DEBATA NAD BUDŻETEM MIN. ROBÓT PUEL. — LIGHWACEN MATERJAŁÓW BUDOWLA- 
NYCH. — MIASTA WINNY GROMADZIĆ ZAPASY CEGŁY. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


wanie nad wnioskami odbyć dopiero 

w piątek, tymczasem stronnictwa będą 

| mogły się rozejrzeć w poruszonych 
| kwestjach. 

Przystąpiono do budżetu Min. robót 

| publicznych. Zabrał głos Win. Mora- 


P. Strzelecki wkr 


tee ustępuje? 


BYŁ NA AUDJENGJE U MIN, SRŁADROWSKIEGO. — PRZED WAKACJA- 


SI NIE NALĘŚY SIĘ 


SPODZIEWAĆ ZMIAN W KIEROWNICIWIE M. 


LWOWA, 
{Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 19. kwietnia. 
w Warszawie komisarz 
lswowa, p. Sizeleki, który byt |: 
ięty pescu mitus Ell spraw wew, 
i W związku z la auu- 

W A, politycznych u+ 
SZĄ Ymy wam, że p. Błrzelechi miał 


Ge dino 


raq- 


LB, 


zejmoówansyc We 


godnych imformucyj, że to ko 


rzedu miasii | 


| ukłeżyć proślę o zwoalmieanie go Ze gite | 
Lwowie. 


ne jest zgodne z rzeczywistością. 
Ugiapiemia p. Strzeleckiego nie należy 
ste sjadziewać wezreśniej, jak przed 


| uregnioweniem usiawodawstwa saimo- 


iządeweno, co — wedle zapewnień kół 
rządowych —— ma nastąpić: w medalu- 
I kim okresie. W każdym razie przed 


wakacjami mie należy liczyć na żadne 
zmiany w życiu samorząduwew miasła 
Lwowa, 


wrae re 


POLSKIE REMINISCENCIE FHNDEN. 
BURGA. 
{Telefonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa 19. kwietnia. (ps) Z okazji 
międzynar. kongresu aulorskiego w Ler- 
linie, Hindenburg podejmował ucześtni- 
ków kongresu z przedstawionym mu p. 
Stefanem  Krzywoszewskim. Prezydent 
wdał się w rozmowę, informując się o U- 
niwersytet warszawski, poczem wsponti 
nal swój pobyt w Poliser, polowinie w 
puszczy Białowieskiej, mówił o żabrach, 
dopytywał o stan puszczy i zwieczostan. 
Prasa stołeczna przynomina, że właśnie 
za czasów okupacji Hindenburza pusz- 
cza Białowieska zostałą niemal doszczęt- 
nie zrujnowana, 

— N) 
BANDYCI ZAMORDOWALI 4 KUPCÓW. 

Brześć n. Bngiem, 19. kwietnia. Tel. 
G. P.) Wczoraj wieczorem na szosie mię- 
dzy Kobryniem a Włodawy nieznani 
sprawcy dokonali zbrojnego napadn na 
przejeżdżających bryczką kunców, za- 
strzelili 4 podróżnych i po obrabowaniu 
ich zbiegli. 

———( Ja 
FEDERAL RES, BANK PODWYŻSZA 
STOPĘ DYSKONTOWĄ? 

N. Jork, 19. kwictnia. (Tel. G. P.) 
Gzłonkowie Federal Reserve Banku 
w N, Jorku obradowali wczoraj, W o- 
bradach wziął udział sekr. skarbu 
Mollon. W kołach giełdowych sądzą, 
że obrady dotyczyły podwyśszenia 
słopy dyskontowej. 

ee Ya 


RADA INSTYTUTY ERSPOR- 
TOWEGO. 

Warszawa, 19 kwietnia. (TeL 
| G. P.) Dnia 19 bm. odbyło się pier- 
| wsze posiedzenie Rady Państw. 
Instytutu Eksportowego. Żagaił je 
p. minister Kwiatkowski przemó- 
wieniem. Do Prezydjum Rady zo- 
stali wybrani na przewodniczącego 
Jan Zagleniczny, ma wiceprzew. M 
Szydłowski i J. Gościcki. 

e, 

WYLEWY NA SYBERII. 
Moskwa, 19. kwietnia. (Tel. G. 
Rzeki w okoliey Ałtaju na skutek E 
nienia śniegu silnie wylały. Kilkadzie 

siąt wsi znajduje się pod wodą. 
ER, EA 

WIELKI POŽAR ZNISZCZYŁ MIASTO 
JAPOŃSKIE. 

Tokio, 19, kwietnia. (Tel. G. P.) W 
Hirosaki wybuchł olbrzymi pażar, któ 
ry błyskawicznie  rozszerzywszy się. 
strawił większą część miasta. Prze- 
szlo 1000 domów i zabudować padlo 
pastwą płomieni, w tem 4% wielkie 
gmachy szkolne, 2 banki i kilka szpi- 
tali. Pożar zdołano ograniczyć, ratując 
kilka dzielnic. 

pa e. 
WYSYŁKA WOJSK JAPOŃSKICH. 

Tokio, 19. kwietnia. (Tel. G, P.) Ze 
względu na krytyczne położenie w Chi 
nach, gabinet japoński zarządził na- 
tychmiastowe wysłanie 10 tys, korpu- 
su do Gzing-Tan, 


f 
1 


dy Nobla z Żydaczowa 


do wiadomości, 


Wyborcy. 


à 
czewski. Budżet wynosi 134 miljonów 
( z dodatkiem budżetu inwestycyjnego 
218 miljonów). Jeżeli do tego doliczy 
się nadzwyczajne wydatki, okaże się 
podwyżka o 109 pre. Główną część 
przemówienia. Minister poświęcił 
lichwie małerjałów budowlanych, któ- 
ra przekreśla nietylko budżet tego Min. 
ale powoduje drożyznę mieszkań w 
państwie. Aby zapobiec tej ciągłej 
drożyźnie cegły, Bank Gospodarstwa 
Kraj. przeznaczył tredył za małym 
procentem dla tych cegielń, które bę- 
dą sprzedawać cegły Po cenie ko- 
szłów z doliczeniem 20—25 prc. Zy- 


sku. Min. poradziła większym mia: 
słom, ażeby zrobiły zapasy cegiel, 
względnie ażeby zbudowały lub za- 


kupiły wiasne cegielnie. Cen cementu, 
znajdującego się w rękach kartelu, ob- 
niżyć niemożna, jak tylko drogą zbudo 
wania cementowni państwowej. W 
tym albo w przyszłym roku rząd przy 
stapi do budowania takiej cementowni. 
Co do kamienia budowlanego, to ka- 
mieniołomy na Wołyniu i w Górach 
Świętokrzyskich nie mogą pokryć za- 
potrzebowamia. Konieczne jest zwięk» 
szenie produkcji przy równoczesnem 
powstrzymywaniu śrubowania cen ka- 
mienia. 

Pod koniec wywodów poruszył p. 
Winister kwestię odbudowy kraju, Min. 
skarbu rozumiejąc pilne potrzeby tej 
dziedziny, zwróciło Min. robót publ. 
cały dlug zaciągnięty za poprzednich 
rządów z wpływów daniny lasowej i 
eddało 11 i pół miljona zł. Tegoroczna 
danina przyniosła 9 i pół milj. zł. 
Wszystkie te wpływy przeznaczono na 
cdhudowę mieszkań dla mieszkańców 
w 6 woj. kresowych, którzy żyją do- 
tąd w ziemiankach. Dzięki temu 20. 
tys. rodzin znalazło pomieszczenie w 
mieszkaniach. Należy jeszcze 40 tys. 
rodzin przenieść do mieszkań. Dopóki 
ziemianki nie znikną, Min. wydał roz 
kaz, ażeby wszelkis roboty i dobndo- 
wa wszystkich gmachów publicznych 
zosłała wstrzymana. Odbudowa miast 
odbywa się na podstawie ustawy o od- 
budowaniu miast, podatku lokator- 
skiego i subwencji skarbowej. 

Po przemńówieniu Ministra przy- 
szedł do głosu sprawozdawca budzetu 
p. Chądzyński. 


EE ot TR iad at TT UGT RACZEK) TOBZPPYPĘRAA 
NADESŁANE. 


OSTRZEŻENIE. 
"Z końcem lutego br. cierpiąc na do- 
tkliwy bol zębów zwróciłam się do p. Mau- 


tycego  Fleischera, technika dentystycz= 
nego przy ul, Gródeckiej 72. Ten dora- 
dził mi usunięcie 2 zębów, a wyrwanie, 


tychże nastąpilo w ten sposób, że złamał 
cba zęby. Następnie bez poprzedniego le- 
czenia zaplombował mi 2 zęby w ciągu. 
kilku minut, a skutek był ten, że nastą- 
pilo ropienie wewnątrzne, tak, że musia- 
łam udać się do chirurga, który orzekł, że 
„rozi mi zakażenie krwi. 

Chcąc tlame położyć tej fuszerce, ostrze- 
gam P. T. Publiczność przed tym nic- 
ukwalitikowanym technikiem dentystycz. 
nym, już osławionym w ostatnich czasach 
w gazetach. 3319 

Marja Sobotowa m. p. 
We Lwowie: ul. Wolność 5: 
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„GAZETA PORANNA“ z dnia 21. kwielnia 1928. 


Z Miejskiej Rady Przybocznej. 


Przedłożenie budżetowe 


i wielomiljonowe pożyczki uchwalono bez dyskusji. 


PROWIZORJIUM BUDŻETOWE NA KWIECIEŃ I MAJ. — ILE GMINA POZYGCZA, A ILE DOSTAJE W GOTÓW- 
CE, — DALSZY MIESIĄC PRÓBNY DLA KIN. — ZMIANY W KOMISIACH. — KOMISJA TARGÓW WSCHODN. 


Lwów, 20, kwietnia, 

Gp.) Wczorajsze posiedzenie Rady 
Przybocznej według wszelkich znaków 
larometrycznych zapowiadało się na 
burze i gromy. Tymczasem, podobnie 
jak w przepowiedniach meteorotogicz- 
ych prognoza okazała się fałszywa, a 
całe zgromadzenie przeszło gladziutko, 
radcy jak baranki uchwałali, z łagodną 
miną wszyslkie przedłożenia budżeto- 
we i inne. Niemniej spokojnie wbrew 
"przewidywaniu, zachowali się pieka- 
"rze, klórzy szczelnie obsadzili galerje. 

Obrady rozpoczęły się od referatu 
dia Brzeskiego, który postawił wniosek 
na uchwalenie prowizorjnm  hmażeto- 
we na miesiące kwiecień i maj, Rele- 
rem zaznaczył, że potozeba tej uchwar 
ły pochodzi stąd, iż abrady nad budże 
tem zwyczajnym i nadzwyczainym na 
rok budżetowy 1928/29 nie zostały u- 
kończone, zaś przysługujące w tak:'m 
wypadku prawo korzystamia z uchwał 
hudżetowych na rok poprzedni nie 
może być zastosowane, ponieważ staw. 
ki tego kudżetu są na obecnie przewi- 
dziane wydatki niewystarczająca. Na 
stępnie referent postawił wniosek na 
ustalenie  prowizorjum budżetowego 
na kwiecień w wysok. 1,790.289 zl, 
zaś na miesiąc maj w wysokości 
1,872.817 zł, co bez dyskusji zostało 
zatwierdzone. 

R. Decykiewicz teferował sprawę 
zaciągnięcia pożyczki na cele inwe. 
stycyjne, Pożyczka ta płynie z trzech 
źródeł, a to z Komutetu rozbudowy 
3.500.000 zł., z Banku Rolnego 100.009 
zł, z Banku Gosp. Kraj, 11.962.798 zł, 

Przy pożyczce z B G. K. należy 
zaznaczyć, że gmina otrzyma efekty- 
wnie 11.962.798 zł, musi zaś zaciąg- 
nąć pożyczkę na 15,000.060 zł. 

Przedłożenie to zostało uchwalone 
bez dyskusji i bez opozycji z jakiej- 
kolwiek strony, 

Następnie zatatwiono szereg drugich 
uchwał, poczam r. Ghrystowski refero- 
wał sprawę przedłnżenia na dalszy 
miesiąc próbny zmiźonego podatku wi- 
dowiskowego od przedstawień kinema- 
tograficznych. Zniżkę tę zatwierdzono 


według stawek z poprzedniego mjc- 
siąca, 
W myśl wniosku r. Sehmoeraka u- 


chwalono pobór dodatku gminnego do 
raństwowego podatku gruntowego po- 
zostawić w tej samej wysokcńści co w 
roku poprzednim, to jast 135 procent, 
Dochód z tego podatku obliczono na 
22.790 zł. 

Profesor Zakrzewski przedłożył im. 
Komisji matki zniany w składzie po- 


REGEGĆ.  GRDOCOGAROJĘCUWA MECE<S= 
Kowal-lekarzem. 


Berlin, w kwietniu. 
(w. Przed opolskim sądem lawni- 
czym sawal powien osobnik, podający 
się za lekarza dr, von Śolltera, lak 
się okazało, rzekomy „doktór: jest z 
zawodn kowalem, nazywa się Albent 
Bohn, a „sztuki lekarskiej" nauczył 
się podczag pracy w wojskowym laza- 
vecje końskim. Wówczas to postanowił 
nabytą tu wiedzę wyzyskać dla celów 
uzdrawiania ludzi i rozpoczął z powo- 
dzeniem praktykę lekarską, 
Oszustła skazano na 3 
więzienia. 


miesiące 


| — 


szczególnych komisvj. W myśl tych 


wniosków w skład komisji budżetowej | 


weszli w miejsce r. Mimkiewicza prof. 
Chyliński, w miejsce prof. Stefki prof. 
Zakrzewski. Do komisji opieki społecz- 
nej w miejsce r. Teczarowzkiego prof. 
Zekrzewski, do komisji oświatowej w 
miejsce prof. Zakrzewskiego prof. 


Stefko, do Komisji matki w miejsce 
sen. Thulliego p. Madura, 

Nakoniec na wniosek red, Ilaskow- 
nickiegu do Komisji Targów Wschotl- 
nich wybrano dyr Rozwatdowskiego, 
prof. Zakrzewskiego, pr. Litwinowicza, 
dra Schmoraka, r. Zajączkowskiego i 
Tęczarowskiego, 


Gd (0 [esl „HURAGAN”?!! 


Strajk piekarski nie został 


dotychczas zażegnany. 


PO DŁUGOTRWAŁEJ KONFERENCJI W WOJEWÓDZIWIE PIEKARZE 

ZGODZILI SIĘ NA USTĘPSEWA, LECZ KOMISJA GENNIKOWA NIE Z0- 

STAŁA GWOŁANA DLA ZAŁATWIENIA OSTATECZNEGO SPRAWY. — 
PIEKARZE POSTANOWILI WSTRZYMAĆ SIĘ OD WYPIEKU. 


Lwów, 20. kwielnia. 

Öp) Wczoraj odbyła się o godz. 12 
w południe w  Wojewódziwie konfe- 
rencja nacz. Wydziału nadr. Maszkow 
skiego z delegalarni piekarzy, której 
zadaniem było stworzenie platformy 
porozumienia między producenłami a 
Magistratem. 

Piekarze sprocyzowali swoje żąda- 
niu w len sposób, że domagali się m- 
słalenia ceny chleba żytniecgo na 75 
groszy w piekarni, zaś na 77 groszy 
w detailu, a pszenmo Żyłniego na 65 
i 87 gr. Wobce dolychczasowej cerny 
chleba żytniego 63, wzgł. 65 gr., ZAŚ 
pszenno żylniegu 72, wzgl. 74 gr. pod- 
wyżka byłaby bardzo znaczna, bo wy 
nosiłaby przy chlebie żytnim 12 gr, 
przy pszenno-żytnim 13 gr. na kg. 


CodZeMIE dwa 


Po 2 i pół-godzinnych pertraktacjach 
udalo się nadr. Maszkowskiemu skło- 
nić piekarzy do znacznej modyfikacji 
swych żądań tak, że wedlug uznania 


nadr. Maszkowskiego została sprawa 
przygotowana dla zwołania komisji 


cennikowej i nawiązania  bezpośred- 
nich rokowań. 

W dniu wczorajszym jednak ko- 
misja ła nie zostala zwołana, zaś pie- 
karze postanowili podtrzymać swoje 
uchwały, co da strajku i zaprzestać 
zaprzestać wypieku chleba aż do za 
lałwienia sprawy. 

O ile załem  aprowizacja miejska 
mie rzuci na rynek czternkrotnej ilości 
dosłarczanego przez nią dotychczas 
pieczywa, to Lwów "gdzie dziś edczu 
wał dotkliwy brak chleba. 


zamachy SAMOBÓJCZE. 


CZWARTKOWI DESPERACJI: KUPIEC I BEZROBOTNA MODNIARKA. 


Lwów, 20. xwielnia. 

([--) We Lwowie samobójstwa nastę. 
pują sergami przeważnie po dwa. Przed- 
wczoraj wydarzyły sie fwa wypadki, a 
wczoraj znowu Pogotowie ratunkowe in- 
terweniowało w dwu wypadkach. 

O godz. 8 rano, zam. przy ul. Levien- 
nej 8., kupiec Bernard firengiel, utwzynął 


( sic na życie przez zażycie jodytny, Pogo- 


towie ratunkowe po udzieleniu uu pier- 
wszej pomocy, odwiozło go do szpitala 
powszechnego. Przyczyną zamachu s2- 


| 
| 
| 


mobójczego ban- 


dlowe. 


były niepowodzenia 
Drugi wypadek wydarzył się przy ul. 
Wyspiańskiego 15., gdzie z I. p. skoczyła 
na bruk w zamiarze samobójczym 22- 
letnia Sala Wels, z zawodu modniarka, 
ostalnio bez zajęcia, Brak pracy i zwią- 
zane z tem niedostatki pchnęly młodą 
dziewczyne w objęcia śmierci. Desperat- 
ka odniosła bardzo ciężkie konlazje na 
całem ciele i w groźnym stanie cdwie- 
ziono ją do szpitala powszechnego. 


ENEE m ara * Wro 


Sud, Schpilke, Lampika i Spka 


SZEŚCIOGŁOWA BANDA ZŁODZIEJSEA PRZED SĄDEM. — SZOPER 
WSPÓLNIKIEM PRZY KRADZIEŻY, — SKRADZIONE KOŁDRY. -— LAM- 
PIKA STRZELAŁ DO ŻONY, A PODGÓRSKI „PRZEBIŁ NOŻEM KICZMĘ. 


Lwów, 20. kwielnia. 

(--.) Przed senatem III (przew, radza 
Zawistowski. odpowiadała wczoraj 
szajka złodzieji, zlozona z sześciu czób, 
oskarżona o caly szereg. kradzieży. 
Głównym uskarżonym iest kilkakrat- 
nin karany za kradzieże Saymon Sud, 
który w kwietniu ub. roku włamał się 
do składu Józej: Spitzera przy ul. Ka- 
ztmierzowskiej, gdzie skradł 20 kałder, 
wartości ponad 1.000 zł. W kradziaży 
ioj bral również udział szofer Mozes 


! 
i 
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dzione kołdry następnie przewiózł do 
kuyjówki. Schpilke na rozprawie ttu- 
marzył się, że został przez Suda wy- 
najęly i mie wiedział zupełnie, że kol- 
dry, które następnie wiózł, 
z kradzieży. Obrona, ta jednak w świe- 
tw drehodzeń została zbita, , gdyż 
stwierdzono, że Schpi!ke przez dłuższy 
(zus czekal na lup, a następnie szybko 
wyruszył, mając przez cały czas wóz 
nieońwieklatty, 

Pozałem zasiadł na lawie oskarżo- 


Schpilke, który dostarczył auto i skra- | nych Pictr Lampika oskarżony o usi- 


pochodzą 
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łowane włamanie do składu ubrań 
Chaima Borucha przy ul. Kazimie- 
rzowskiaj, gdzie zdołał już zmobić 
otwór w ścianie, ale zosał w porę 
przywrzymany przez dwóch wywiadow 
ców policyjnych. Stawia} on im opór 
i czynnie ich znieważył, Prócz tego 
akt oskarżenia zarzucał mu, że w 
kłótni z żoną dwnukrolmie do niej strze- 
lał na szczeście bez skutku, 

Wreszcie odpowiadali Kaz, Koster- 
ka, oskarżony o szereg kradzieży, Jó- 
zel Podgó:ski o przebicie nożem Anto- 
niego Kiczny, oraz Kazimierz Popie- 
lewski. Po przeprowadzonej rozprawie 
zapadł wyrok, skazujący Suda na 6 
mies. c. więzienia, Schpilkego na 5 
mies., Lampikę na 5 mies. i Kosterkę 
na 6 mies, — Podgórskiego trybuna 
uwolnił, nie dawszy wiary zezmaniom 
Kiczmy, który prawdopodobnie sam 
się zranił. Popielowskiego sprawę wy- 
łączono, albowiem trybunałł postano- 
wil poddać go badaniu  psychjatrycz- 
nemu, Osk. prok. Nowacki, bronili 
Śchpiikego adw, dr. Kibitz i Lampikę 
dr. Szymon Weiss, Inni oskarżeni sta- 
nęli bez obrońców, . 


Zjazd dyrektorów szkół 
handlowych. 


Lwów, 20. kwietnia. 
Onegdaj odbył się we Lwowie zjazd 
dyrektorów szkół handlowych z woj. 
krakowskiego, lwowskiego, stanisławow- 
skiego i tarnopolskiego. Przewodniczył p. 
kurator L Pytlakowski. W zjeździe ucze- 
stniczyło około 50 dyrektorów różnych 
typów szkół handlowych. Obrady i cy- 
skusje toczyły się nad referatami, które 
wygłosili pp. dr. K. Petyniak-Sanecki o 
organizacji szkolnictwa handlowego, dr. 
F. Tomanek o znaczeniu pomocy szkol- 
nych i dyr. Kapuściński o wychowawczej 
działalności. Uczestnicy zjazdu «wiedzilr 
urządzenia lwowskich szkół handlowych, 
a mianowicie Państwowej Szkoły Ekcno- 
miczno-Handlowej oraz Lwowskiej Szka- 
ły Handlowej T. S. H., a ponadto D :ty- 

tut Kartograficzny im. dra E. Romera. 


a 


Zjazd dyrektorów 


Wydziałów kontroli dochodów pol- 

skich Dyrekcji kolejowych. 

Lwów, 20. kwietnia. 

W dniach 18 i 19 bm. odbył się 
w sali konferencyjnej Dyrekcji ko- 
lei państw. we Lwowie ogólny 
Zjazd dyrektorów wydziałów kon- 
troli dochodów wszystkich polskich 
dyrekcji kolejowych. Zebranych 
powitał w nieobecności prezesa, 
wieepr. $waloń, poczem oddał kie- 
rowniciwo obrad dyr. wydziału 
dyr. krakowskiej dr. Krzyształowi- 
czowi. Przedmiotem obrad były 
sprawy ulepszenia rachunkowości 
z uwzględnieniem zmian regulami- 
nu dla wydziałów kontroli docho- 
dów. Dziś 20 bm. wyjeżdżają u- 
czestnicy Zjazdu do Skolego celem 
zwiedzenia Zakładu przemysłowego 
br. Groedłów. 

oj 


spoliczkował  n:eboszczyła. 


Białystok, 19. kwietnia. (Tel G. P.) 


Zdarzył się tu wypadek znieważenia tru. 


pa. Wierzyciel zmarłego onegdaj Gkajma 
Sacylera przybył do mieszkania, w któ- 


rem znajdował się jeszcze zmarły i za- 


żądał od spadkobierców zapłacenia 
przedwojennego długu rb. 250, Kiedy ci 
odpowiedzieli, że uregulują tę należność 
pa upływie 7-dniowego okresu żałoby n= 
howiązującej u Żydów, wierzycieł, nb. 
spokrewniony ze zmarłym, uderzył nie- 
bkoszczyka  lichtarven: w głowe 1 dwu- 
krotnie spoliczkował zwłoki, 
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„GAZETA PORANNA” z dnia 21. kwielnia 1928. * 


Samochód wysokiej klasy pod każdym względem. 


Jedynie tylko zmniejszone wymiary umożli. 
wiły obniżenie ceny i kosztów eksploatacji. 


(ew w samochodach o wiele 


droższych znajdziecie te zalety,, 


które posiada Chevrolet i dlatego 
należy on do kategorji wozów wy- 
sokiej klasy, różniąc się od nich 
jedynie ceną i niskim kosztem utrzy- 
mania. 
„ Motor Chevrolet'a, daleko sil- 
niejszy niż motory innych aut w 
tej samej cenie, zaopatrzony został 
w filtr do oliwy i powietrza, 
Koroserja - podobnie jak w wie- 
lu najdroższych samochodach - 
została zbudowana przez Fishera. 
Mechanizm kierowniczy skonstru- 
owany został w ten sam sposób jak 
te, które trzymają ciężkie luksusowe 


auta na najostrzejszych wirażach. 

Przekładnia jest dokładnie tego 
samego typu, co we wielkich sa- 
mochodach o ogromnej siłe motoru. 

l Chevrolet posiada również wskaź- 
nik do benzyny, skrzydła wygiete 
typu europejskiego, piękne kolo- 
ry karoserji, pokrytej lakierem Du- 
co, klucz do zamykania motoru i 
kierownicy, przednie i tylne światła 
typu torpedo. 

Nie gzbudowano dotychczas sa- 
moclrsdu, któryby kosztował tak 
niewiele, a wyposażony był na wzór 
najdroższych aut, 

Prosimy obejrzeć samochód Chev- 
rołet i przejechać się nim na próbę. 


CHEVROLET 


FABRYKAI GENERAL MOTORS 


Upoważnione zastępstwo General-Mo'ors, Skład automobili, Altschiiler i S-ka 


Lwów, Wsłowa 11A.. 
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Adres telegr: Alt ct ü'er, Wałowa. 


oz 
DETETA Gm psa 


Telefon Nr. 3086. 


| pałką zatłukł parobka 


ściągnął trupowi buty i utopił go w rzece. 
PODEJRZENIE PADA NA MATKĘ OFIARY I JEJ KOCHANKĄ. — „NAOCZNY* ŚWIADEK ZBRODNI WIKŁA 


SIĘ W ZEZNANIACH, — OŁYNYCIA WSKAZUJE WŁAŚCIWEGO MORDZRCĘ. -- Z OBAWY PRZED KONTI- 
DENTEM POLICJI. — RZEKOMO PIŁ WODĘ Z RZEKI, W ETÓREJ UKRYŁ TRUPA. 


Lwów, 20. kwietnia. 

(--) Dnia 22. listopada 1926 roku 
mieszkańcy wsi Teniatyska w pow. 
rawskim zostali zaalarmowani sensa- 
cyjną wieścią o zmalezieniu w rzeczce 
przepływającej przez wieś Sotkija, 
zwłok dwmdziestokilkuletniego Iwana 
Melnyka, syna wdowy Feski Melnyko- 
we,, Na zwłokach łych spostrzeżona 
rany na głowie i szyji. Mcelnyka szu- 
kano przedtem  bezskutacznie przez 
kilkanaście dni, sądząc, że gdzieś wy- 
jechał. Ostatni raz widziano go wis- 
czorem 8. listopada, a od tego czasu 
wszelki ślad za nim zaginął. 

Po tem strasznem odkryciu  roze- 
szły się we wsi węreje, że oehydnego 
tego morderstwa dokomała matka ofia- 
ry Feśka wespół z Iwanem i Pawłam 
Ostagami, z których Iwan pozestawnł 
z mą w bliższych stosunkach 1 mial 
nawet zamiar z nią się ożenić, czemu 
Iwan Melnyk się sprzeciwiał. . Wersja 
te nabrały cech prawdopodobieńskwa, 
gdy zgłosił się w policji świadek Au- 
gūst Majcher, który zeznał, że był 

naoczaym świadkiem mordu 
i podał szczegóły zbrodni rzekomo 
przez Feśkę Melnyk i obu Ostanów 
popsinionej, Wobec logo tróikę tę aresz 
towang i przez ośtn miesięcy siedziała 
ONA W więzioniu śledczem. W 
śledztwa jednak poczgly na jaw wy- 
chodzić sprzeczności w zeznaniach 
klasycznego świadka. Zwłaszcza przy 


toku ' 


wizji lokalnej dwukrotnie zmieniał on. 
szczegóły zeznań. Wobec tego lwier- 
dzenia jego poczęły budzić wąjpliwo- 
ści, aż wreszcie okazało się, że 
uwięzieni są niewinni, 

W międzyczasie (7. 
zgłosił się u władz Wasyl Ołymycia z 
Teniatysk i doniósł, że 20-letni Wasyl 
Proć, mieszkaniec tej wsi jest sprawcą 
tego mordu i sam jemu się przyznał do 
"zynu, przyczem dodał, że Prot m 
morderstwie zdjął denatowi z nóg bu- 
ziki i sprzedał je w Rawie Ruskiej 
zz 4 mł 

Dochodzenia policyjne 


Gdzie pad 


maja ub. r.). 


| zaopatrzoną w gałkę ołowianą 


potwierdziły | 


ta premia | 
Loterji Państwowej? 


Największa wygrana w ubiegłej 16. Loterji Klasowej 


Premia w kwocie 402.060 Złotych 


padła na los Nr. 52327 nabyty w jedne' z nafstarszych i 
największych, stynnej ze szezęścia kolekturze 


BRACI SAFIER, Kraków, Rynek Główny 6. 


Szczęśliwe losy | klasy 17. Loterji Państwowej są de 
nabycia w tymże kanto ze. 


te sensacyjne zeznania. Mianowicie oka- 
zało się, że wieczoreim 8. listopada za- 
inordowany przebywał w towarzystwie 
parobczaków, a m. in. Wasyla Procia na 
placu w pobliżu Czytelni. Gdy już wszy- 
scy się rozchodzili, Proć zatrzymał Mel- 
nyka, a oświadczywszy, że ma mu coś do 
powiedzenia, udał się z nim w kierunku 
domu. Po drodze 
żelazną laską 

uderzył 
go po głowie kilkakrotnie tak, iż len po- 
niósł Śmierć na miejscu, poczem zwłoki 
ofiary zaniósł do rzeki. 


| 3812, u. k. 
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Wasyl Proć był nałogowym  złodzie- 
jem wiejskim i znany był policji jak rów 
nież wszystkim mieszkańcom Z uprawia- 
nia tego rzemiosła, które w jego 1adzinie 


* było dziedziczne. O sprawkach jego do- 


skonale był poinformowany Mceluyk, któ- 
ry żył z nim w przyjaźni. Równocześnie 


Melnyk pozostawał w dobrych  stosun- 
kach z Iwanem Ostapem, który -- wedle 
Procia — był konfidentem  raiejscowej 


policji. Z obawy więc, by Melnyk Osta- 
powi nie doniósł o jego kradzieżach, 
Proć postanowił go zgładzić. Aresztowa- 
ny stanowczo wszystkiemu zaprzeczał, 
twierdząc, że krytycznego wieczora od- 
prowadził Melnyka do domu i wiscej go 
nie widział. 

Wczoraj stanął on jako oskarżony © 

skrytobójcze morderstwo 

przed sądem przysięgłych, Rozprawie 
przewodniczy r. Antoniewicz, oskarża 
prok. Bizup, broni adw. dr. Hankiewicz, 
stronę poszkodowaną zastępuje adw. dr. 
Szewczuk. Oskarżony stanowczo wypiera 
się zarzucanego mu czynu i na dowód 
swego alihi powołuje się na świadków. 
M. in. charakterystyczne było zapytanie 
obrońcy jego skierowane doń: „Czy oska- 
rżouy korzystał z wody w tem miejscu, 
gdzie znaleziono zwłoki Melnyka? — 
Oskarżony stwierdził, że stale rodzina tyl- 
ko w tem miejscu wodę brała. Obronca 
wyciąga z tego wniosek, że gdyby cska- 
rżony popełnił mordersiwa i wiedział, że 
w tem miejscu w rzece leżą zwłoki w roz 
kładzie, nie piłby tej wody, ani też nie 
pozwoliłby rodzinie na używanie jej. 

Następnie przesłuchano kilku świad- 
ków. poczem rozprawę przerwano. 


Mardercy uh y 
BFUere t ul IIOWSE 

ujęci. | 

Lwów, 20. kwietnia. 
(—) W związku z wiadomością za- 

mieszczoną onegdaj w naszem piśmie 
o morderstwie rabunkowem pojełnionem 
na osobie Tekti Żurawieckiej w Uhnowie, 
pow. Rawa Ruska, dowiadujemy się. że 
władze policyjne  wyśledziły 
tego morderstwa, a to Andrzeja Diugosza 
i Michała Krzaczkowskiego, których are- 
sztowano i odstawiono do sądu. 

— Q 


Wojowniczy handierz 
OWOCÓW, 


Leżąc na ziemi, bronił prawa postoju. 
Lwów, 20. uwietnia. 

(—) Przed kilku dniami w Rynku po- 
wstała wielka awantura, którą wywołał 
uliczny handlarz owoców Izak Reiter. Co 
do tych handlarzy istnicją przepisy ma- 
gistrackie, że wolno im się zatrzymywać 
w jednem miejscu najwyżej 15 minat, po 
zatem mają objeżdżać ulice miasta. 

11. bm. do stojącego przeszła pół go- 
dziny na jednem miejscu w Rynku Dei- 
tera przystąpił (wywiadowca policji i 
zwróciwszy uwagę na przekroczenie prze 
pisów, polecił mu odjechać. MNeiłer nie 
usłuchał wezwania wywiadowcy i wszczął 
z nim awanturę, przyczem rzucił się na 
ziemię, a gdy powstało już zbiegowisko 
podniósł się i wszczął bójkę 2 wywia- 
dowe, Dopiero przy pomocy kilku przy- 
byłych posterunkowych sprowadzono ga 
do komisarjatu. 

Wczoraj odpowiadał on przed sędzią 
Łyczkowskim, który zasądził go tylko za 
czynne znieważenie wywiadowcy z par. 
na siedm dni aresztu z zawie- 


SDTAWCÓW 


szeniem kary. Osk. prok, Jasienicki, b10- 
nil adw. dr. 5. Weiss. 


Daj grosz 
na cele T.S.L. 
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Z TEATRU. 


Wznowienie „Wesołych Kumoszek 
z Windsoru”, opery O. Nicolai'a, 


Lwow, 20. kwietnia. 

Dodatnie wrażenie, jakie wywołują 
dziś paz na mużykałnych jednosi- 
kach nie slarzejące się, melodyjne i 
jęćrne tematy, umieszczone przez słyn 
Ingo | a w jego operze komicz- 
nojh świadczą pochlebnie o sile żywot- 
nej Wesolych Kumoszek*, jednego 
4 najwybitniejszych dzieł z pierwszej 
poluwy XIX. wieku. (O. Nicolai ur. w 
r. 1810, zmarł w r. 1849), Twórczość 
tego znakomitego kompozytora odzna- 
cza się nie tylko pomysłowością i bo- 
gactwem imelodyku, lecz wykazuje po- 
nadto tendencję do charaklerystyczne- 
go dla ówczesnej epoki ramantyzmu, 
klóra to cecha dziwnie łączy się w 
tym komiczno-fantastycznym utworze 
z szampańskim humorem,  tkwiącvm 
w kilku skocznych tematach, jakoby 
iarulących drogę późniejszym genial- 
nym motywom J. Offenbacha (r. 1819 
do 18800. Mimo więc radykalnych 
zmian w kierunku sztuki kampozylor- 
skiej nie zejdą „Wesołe Kumoszki“ 
przez długie jeszcze lata z repertuaru 
większych seen operowych, a najpięk- 
niejsze w tej operze momenty — duet 
kumoszek w I akcie, potężnie działa- 
jący finał II odsłony, piosnka VFals- 
tafla w oberży, arja Fentona, i czaru- 
jąca muzyka do sceny. w lesie — nie- 
raz jeszcze obudzić potrafią niekłama- 
ny zachwyt zarówno znawców, E 
szerszych afer melomanów i zwole 
ników opery. 

Doskomale dostosowana do libretta 
H. 5. Mosenthala (wedle komedji W. 
Szekspira) muzyka mistrza Nicołal'a 
wywarła również podczag ostatniego 
wznowienia na scenie. lwowskiej 
we środę 18, bm. pod artystycznem 
kierownictwem Jaroslawa  Leszczyń- 
skiego: szereg jak  najdodatńiej- 
szych wrażeń w audytorjum, 


Pelną humoru i siły komicznej po- 
stać Johna Falstaffa — posłać nie 
tytułową, lecz niezawodnie najważ- 
niejszą w tej operze — stwonzył umie- 
jętnie p. J. Zopoth, Inne role pozostały 
w nienagannej, a po części nawet ar- 
tystycznej obsadzie, i, jako już omó- 
wione i tznane przez krytykę, nie do- 
magają się oceny. Wyjątek stanowi 
tylko partja pana Reicha, którą powie- 
rzono występującemu po raz pierwszy 
na scenie lwowskiej p. Józefowi Woi- 
skiemu, Obdarzony dość: wydatnym 


(GAZETA PULANNA” 


TAREE e 
Z życia prowincji. 


Z ana 


2]. kwieunia 1528, 


jestto największy film te- 

gorocznej produkcji z ze- 

społem artystów polskich 
i wiedeńskich. 


Kronika przemyska. 


(Od naszego kórespondenia.) 


Przemyśl w kwietniu. 
Doiegat kuratorjum lwowskiego bawił 
w Przemyślu W związku z niedawnemi 
wypadkami w tut. gimnazjach bawił tu ja- 


ko delegat kuratorium szkolnego lwow- 
skiego wizytator p. B. Sośnicki, który prze 


prowadził na miejscu dochodzenia i wygo* 
tował sprawozdanie. 

Sukces imprez lwowskich. Po Jaruczu, 

którego przywiózł Cudnowski z „3amso- 
nem i Dalilą", po „Grze miłości i mier- 
ci”, w której Żytecki z zespołem lwow- 
skiego Teatru Wielkiego zachwycił tutej- 
szą ptbłiczność, odbył się w niedzielę 15, 
bm. w sali Kasyna Oficerskiego Koncert 
kwartetu smyczkowego Józefa Cetrera, z 
współudziałem pianistki p. Stan. Gzecho. 
wiiczównej. 
_ Kwartet (Cetner, M. Łoberzewsk, M 
Kowalski i J. Drohomirecki) odegrali 
Beethovena op. 59 N. I. F-dur, a potem 
w kwintecie Schumanna op. 44 — wywie- 
rając swemi pradukcjami głębokie wraże- 
nie na słuchaczach, wypełniających wi- 
dawnie do ostatniega mieten 


głosem Śpiewak, który popisywał się 
już kilkakrotnie — jako wykonawca 
pieśńi — z powodzeniem na estradzie 
koncertowej, wywiązał się z zadania 
scenicznego również sumiennie i opa- 
nowal swą pem.ję z pewnością rytmi- 
czną i pamięciową. Gra sceniczna, 
zdradza jeszcze nowicjusza, lecz bez- 
stronność każe też uwzględnić, że już 
tibrecista i kompozytor „Wesołyceli 
Kumoszek* obdarzyli posłać pana Rei- 
cha pewną mariwotą, spychającą tą 
figurę na plan: drugorzędwy. Pod wzglę 
A wokalnym zasłużyła interpretacja 

. Wolskiego na rzetelne uznanie, 

Qałości wykonania „Wesolych Ku- 
moszek“ sprzyjało onegdaj dość znacz- 
ue powodzenie, którego punktami kul- 
minacyjnemi nazwać można weeny 
zbiorowe: Zakończenie II odsłony, 
oraz scenę w lesie, której sukces pote- 
gowały znacznie eleklowny bale: u- 
kładu p St. Faliszewskiego i śliczna 
dekoracja art, mal. Z. Balka. 

Fr. Nenhanser. 


Każdy powinien zostac 
członkiem L. 0. P. P. 


| 
| 
| 
| 
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Do udatności koncertu lego, urządzo- 
nego staraniem Stowarzyszenia opieki 
nad dziatwą ptacowników «olejowych w 
Przemyślu, przyczyniła się gra p. J. Dro- 
homireckiego (wiolonczela), prof. Czechs- 
wiczównej (fortepian) i solo skrzypcowe 
prof. Cetnera. 

O poprawę stosunków w Urządzie cło- 
wym. Stowarzyszenie kupców skierowało 
do Ministerstwa Handlu i Przemysłu tele. 
graficzne zażalenie 'z powodu szkód, na 
które ich narażają stosunki, panujące w 
tutejszym Urzędzie cłowyrn. Chodzi głów- 
nie o trudności, na które natrafia oclenie 
poszczególnych parji towarów kolonjal- 
nych. W sprawie tej bawił tu osobiście, 
w tym celu specjalnie uproszony prezes 
lwowskiej Dyrekcji ceł. Po odjeździe je- 
go zostało jednak wszystko po staremu — 
to znaczy — niedobrze. Przypuszczać na- 
leży, że uda się wreszcie spowodować sku 
teczną  inłerwencję czynników decydują: 
cych, które zło wykorzenią — ku zadowo- 
leniu, interesowanych i narażonego na 

trałr skarbu państwa. 


Z teatru Małego. 


Janina Werniczówna. 
Lwów, w kwietniu. 

W sobotę 21 bm. rozpocznie 
występy w Teatrze Małym p. dJa- 
nina Werniczówna. Karjera tea- 
tralna tej artystki jest ściśle zwią- 
zana z lwowskim teatrem, tulaj 
bowiem młodziutka 'wówczas a- 
depika, po ukończeniu warszaw- 
skięj szkoły dramatycznej, sla- 
wiała pierwsze swe kroki. za dy- 
rektury £. Hellera. Na lwowskiej 
scenie, girywając w świetnym ze- 
spole, z artystami tej miary jak 
Jan Nowacki, Chnieliński, žela- 
zowski, Feldman, Gostyńska, Trap- 
szo, Siemaszkowa, patrząc na te 
znakomiie wzory, wyrobiła się na 
doskomalą artystkę o dużej kultu- 
rze i wysokim smaku  artystycz- 
nym. Do najlepszych swych krea- 
cji świetna artystka zalicza: 
„Aszantkę”, „Kiki“, „Świderka*, 
główne role w „Gorącej krwi“, 
»„Głuszcu“, „Rzeezywistości“ itd. 


On leż BE Po AEP: 


; Nr. saPł 


komedji 
„Mal- 


nią postaci Loli w znanej 
H. Zbierzchowskicgo pt. 
żeństwo Loli". 

Grywając wiele i to zawsze na 
scenach pierwszorzędnych, pod ds- 
brem kierownictwem, zawladnęla 
wszystkimi arkanami techniki ar- 
tystycznej, a że przylem wnosi ze 
sobą na scenę mnóstwo kobiecości 
i nieprzecięlnego osobisiego wdzię- 
ku, podkreślonego ślicznemi, za- 
wsze w najlepszym guście, toale- 
tami, Janina Werniczówna wsze- 
dzie staje się ulubienicą publiez- 
ności. Lwowska publiczność, któ- 
ra należy do najwdzięczniejszych. 
napewno jej nie zapomniala i chę- 
tnie pospicszy do Teatru Maleg» 
aby odnowić dawną miłą znaju- 
mość z artyslką dziś już skrystali- 
zowaną i stojącą u szczytu swego 
dramatycznego rozwoju. 
$— 


Wypłata jednorazowego 
zasilku. 


Lwów, 20. kwiośnia 

Jak się dowiadujemy otrzymały już 
wszystkie władze i urzędy zarządzenia 
w sprawie wypłaty pracownikom pań- 
stwowym i osobom wojskowym jednora. 
zowtgo zasiłku w wysokości 45 proc. u- 
posażenia względnie wynagrodzenia mic- 
sięcznego w dwn raiach. Wypłala picrw- 
szej raty nastąpi 20. kwietnia br., a dru- 
giej raty w miesiąc później. 


p 


26 i Kurik 
„erenchcoat” 


cry. Ang'elskie wyłączne w 


AMERICAN HOUSE 


Lwów, Kazernika 5. 


Tel. 44-78. 


PEJLETON „GAZ. POR" z 21. IV 1328. 


FREDERIC BOUTET. 


Po czterech latach, 


Pociąg odjechał. Yvonne Lacroix. sta- 
jąc na peronie, ujrzala po raz ostalmi 
iwarz swego męża w oknie wagonu. Kiw- 
ngela jeszcze przyjaźnie ręką, poczem opu- 
Svila małą stłacyjkę i wolnym krokiem 
w  powiewne, sukience, uwydatniającej 
jej szczupłą binje ciala, skierowała się ku 
plaży. 

= Nporine! 

Drgnęlu na dźwięk tego głosu i 
widok smuklogo 
się lekko 5 w 
się cofnąć, lecz 
rzeka: 

: — Ach Roger.. 

Z przyzwyczajenia, 

chwilowego zmieszania 
atv“ — jak dawniej, 
imężeni. 
ZADÓŻNO. 
ATM. odparł. Mieszkam 
wczoraj... W Grand-hotelu,.. 
-— A ja od dwóch tygodni w willi... 
Mimo banalnej wym.ańy slów. oboje 
hvli wzruszeni. Od czterech lat, a wię 
mł chwili rozwodu nie wadziel: się ze 
SU be» 


— Wyładniałać 


na 
młodzieńca, Zarunueniła, 
pierwszej chwili chciała 
opanowała wzruszenie 1 


foty... Jesteś tutaj? 

czy też wskutek 
powiedziała mu 
gdy był jeszcze jej 
Po chwili żałowała, lecz było już 


tu 


w ciągu tego czasu — 


rzekł Roger. — Widzialem cię wczoraj w 
kasynie. Nie byłaś sama... 

«— Byłam z mężćm... 

I dodała po chwili: 

.— Właśnie przed chwilą odprowedzi. 


łam go na dworzec... Wyjechał na mie- 
siąc zagranicę... 

—- Czy będziemy mogli jeszcze siy 
zabaczyć? 


— Poco?.. Nie moge Wogóle 
mieć pocoś do mnie podszedł. 

— Ależ, dziecko, dlatego, żeśmy się 
kiedyś rozstali, nie mamy chyba potrzeby 
omijać się jak para nieprzyjaciół. 

—- Nie, ale jak para nieznajomych... 
Gzy jesteś tr sam?... 

—- Tak... Miałem zamiar zostać tu tyl- 
kę do jutra... Mom tu swe auto.. Ale... 

Przerwał. Oboje, idąc obok siebie, 
umilkli nagle Po chwili Roger zaczał 
Znowu: 

“—' zy jesteś leraz szeżęśliwa? i 

-—— Tak, przynajmniej jestem zupełnie 
spokojna i żyję bez trosk... Mąż mój jesl 
dla mnie bardzo bardzo dobry... 

— Wiesz, po naszym rozwodzie nie o- 
żeniłem się powtórnie.. 

— Tem lepiej dla tej, która zostalahy 
bwa tona. 

-= Yvommo, czemu jesteś dla mnie ta- 
ka zią? 

+- Masz rącję. Nie powinnam tak mi- 
wię, Ale naszą wspólna przeszłość nie 
däje mi spokoju. Zdradzalėś mnie na: 


ZTO- 


Ę 


zbyt często. Gdy wydhodziiam za men“ 
za mąż, byłam taka radosna, mialam fy 
le nadziei, żaufania:.  Unieszczęśliw.łe: 
mnie.., 

— Nie móżesz jeszcze teraz o tem za- 
pomnieć ? 

— Nie... Teraz. już wszystko minęło. 
Toraz prowadzę spokojne, ciche życie be: 
scen zazdrości, bez, zdrad... 

— I myśmy mieli przecież 
szczęścia... 

— Możliwe, ale wiesz, Rogerze, wola- 
labym nie mówić już o przeszłości. Skor 
ro już spotkaliśmy się, skoro wszczęliśmy 
że sobą rozmowę, byloby oczywiście 
"mieszne, gdybyśmy udąwali teraz nię 
znajomych... 

— Słusznie... A więc 
imi się starać o uzyskanęe 
dów? 

Pytanie to zadał z uśmiechem na twa- 
rzy, i ona również odparła mu uśmie- 
chając się: 

— Proszę, bardzo.. Ale uprzedzam cię, 
że ha nic ło się nie przyda... 

Znowu zamilkli na chwilę. Oboje sta 
rali się uświadomić sobię swe uczucia, 
myśląc jednocześnie o zemście, 

-- Gzy niż mogłabyś zjeść dzisiaj 
że mna kolacji? zapytał nieśmiało 
Roger. 

— Nie.. nie mogę... 
do kasyna, zatąńczymy. 


godziny 


czy pozwolisz 
twych wzglę- 


Ale przyjdź potem. 


— A co robisz jutro? Czy nie zeclicia” 
lubyś przejechać się autem? 

— Nie mogę. Jutro przyjeżdża krewnu 
mego męża na jeden dzień, muszę więe 
z nią spędzić czas: 

Odmawiała mu z pewną rozkoszą, 
szczęśliwa, że nie należy juź do niego i 
że ma prawo mu odmówić. Nie byla to już 
la sama pokorma Yvonne z pierwszego o- 
kresu po małżeństwie, trzeba ją było na 
nowo zdobywać... 

Roger czynił w tym kierunku słaraniu 
w ciągu kilku następnych dni. Widywali 
się niemal codziennie i Roger był dla nie; 


; ogromnie miły, nadskakujący. 


Pewnego. wieczoru pozwolila mu przyjść 
do swej willi. Resztę dni spędzili bardzą 


mile, nie dopuszczając do zbyl wielkiej 
intymności. 

Pewhego popołudnia Yvonne rze- 
kła: 


— Obzymałam list Będę 
musiała wyjechać... 

— Wyjechać? To niemożliwe! Nie po- 
zwolę na to! Sądzisz, że tak spokojnie dam 
ci wrócić do twego męża? 

— Ale przecież muszę wrócić!.. Przy- 
jedziesz za mmą do Parvża w dwa dni pó- 
żniej i będzierny się nadal widywali... Be- 
dę odwiedzała cię, gdy tylko czas mi na 


od męża... 


to pozwoli... 

— Gdy czas ci pozwoli! Właśnie! 
Yvonne, kocham cię... i wiem, że ty mnie 
kochasz.. Przecież: jestem twym mężem. 


Mo i 
O, mMm 


WZMOŻONE FALE 
SKICH. 


Nowy Jork, w kwietniu. 

(H) Fala bandylyzmu, zalewa- 
jaca wielkie miasla amerykańskie, 
przez czas jakiś nieco zahamo- 
wana, obecnie rozlała się znowu 

wzmożonym, burzliwym 
nurtem. 

Dzienniki amerykańskie roją się 
wprost od wiadomości o zuchwa- 
łych napadach, dokonywanych z 
niesłychaną etfronterja, a policja 
amerykańska ma nielada orzech do 
zgryzienia. 

W czasach ostatnich  rozhułał 
się bandytyzm z szczególnem nalę- 
żeniem 

w Nowym Jorku. 
Wspaniała ta metropolja. siedzi- 
ba  miljarderów amerykańskich, 
jednoczy w sobie w dziwnym kon- 
lraście 

świadła i cienie, 
nieslychany przepych z — potwor- 
nym bandytyzmem. 

Mieszkańcom Nowego Jorku da- 
wała się mocno we znaki od kilku 
miesięcy szajka bandytów, opęru- 
jacych w niezwykiy, a bardzo po- 
mysłewy sposób. Oto bandyci ci 
„działali* zawsze gw aulach, co im 
zyskało nazwę 

„szajki automobilowej*. 
Pracowali w sposób niezawodny 
i precyzyjny. Jakieś auto n. p. mia- 
ło przewieźć 

cenniejszą przesyłkę, 
W. pewnym momencie olaczalo je 
kilka samochodów, powstawał 


chwiłowy zator, a po kilku minu- | 


tach auto ruszało dalej, 
zbawione 
swej cennej zawarłości. 

W ten sposób również dokonano 
uprowadzenia wielu członków ma- 
gnackich rodzin plutokratycznych, 
między innymi n. p. znanego miljo 
nera 


ale po- 


Ernesta Harchneja, 
który musiał się okupić sumą pięć- 
dziesięciu tysięcy dolarów. 
Policja nowojorska wylężyła 


wszystkie LA ak od wiĘ 


itozwiedziesz su i ZNOWU stę A 


dobrze? 
Kiwnęla przecząco głową. 
— Nie, Rogerze.. lo niemożliwe. I 


proszę cię, nie żądaj tego odemnie.. 
Powiedziała to tak kategorycznie, 
Roger zbladł. 


że 


— Dlaczego to jest niemożliwe?... Y- 
vomne, czy nie kochasz mnie? 

— Kocham.. lecz właśnie dlatego, ze 
cię kocham.. 

— Nie rozumiem... 

— A więc zrozum, mój drogi.. Teraz 


poznalam cię juź dobrze.. Jesteś tak samo 
miłym kochankiem, jak byłeś nieznośnym 
mężem. Gdy znowu zostanę twą żoną, 
znudzę ci się natychmiast, a lak będziesz 
dla mnie najbardziej czarującym męż- 
czyzną... Kilka godzin dziennie spędzo- 
nych z tobą potajemnie, to dla mnie szczę 
ście, ale żyć z tobą stale — nigdy! To 
kd A zabić naszą miłość po raz dru- 

A chcę ją zachować laką, jaką jest... 
Wiem przecież, Że nikogo. tak nie kocha. 
łam, jak ciebie... 

— To jest niemożliwe... 
Będę strasznie cierpiał. 

Chciała powiedzieć: 

— Nareszcie przyśzła 
lej... 

Lecz pohamowała się i 
śno: 

— Może przez cierpienie 
naszą milość... 


— jęknął. 


i na ciebie ko 
rzekła gło- 
utrzymasz 


Tlum- F. M. 


„UAŁLIA UURĄNNA 


= Szajka automobilowa. 


JK YZMU. — NIESŁYCHANA ZUCHWA ŁOść BANDYTÓW AMERYKAŃ- 
— MIASTO KONTRASTÓW. — POMYSŁOWI ZŁOCZYŃCY. 
ZDRADZONA ŻONA HERS ZTA SZAJKI. — POLICJA NA TROPIE. 


(Do ryciny na Stronie 1-szej). 
szajkę automobilowwą. — Usiłowania 
te przez dłuższy czas 

nie wydawały rezultatów: 
A zuchwali złoczyńcy pizycichli 
wprawdzie na królki czas, ale nie- 
bawem wznowili swą działalność 
w „sposób jeszcze jaskrawszy i bez- 
czejniejszy. 

Dopiero w dniach ostatnich u- 
dało się wpaść na trop bandytów 
i to 
Oto do prczydjum policji nawojor- 
skiej zgłosiła 
osóbka, nazwiskiem Edyta „Fhash. 
Wyznała, że jest żoną bylego 
szofera 

Charlesa Fasha, 
herszta „szajki automobilowej”. 
Edyta kochała gorąco  bandytę. 
Ale Fash porzucił ją obećnie dla 


jakiejś dziewczyny lekkich obycza- 


się młoda i piękna | 


l 
| 
j 


z Ole a KN aa ES, 


— UPROWADZONY MILJONER. 


W PULAPCE. 


jów. A ponadto obił swą prawowi- 
ta żonę w okropny sposób, gdy la 
domagala się zerwania z ową o- 
soba. 
Dzięki 

nej kobiety 
samego dnia dowiedzieć o 
chu, przygotowanym przez szajkę 
automobilową. Urządzono 


wskazówkom zdradzo- 
udalo się jeszcze tego 


zasadzkę, 
ale bandyci rozpoczęli walkę re- 
wołwerową. Nie wiele im to po- 


moglo, ujęto bowiem wszystkich. 
Fash, chcąc uniknąć niewątpliwie 
czekającego go fotelu elektryczne- 
go, strzelił sobie w łeb, ginąc na 
miejscu. 

Mieszkańcy Nowego Jorku o~ 
detchnęli z ulgą. Czy na długo — to 
bardzo wątpliwe. 


l mioł dziecko 2 nieprawego STOSUNKU 


a potem brata, by nie zdradził tajemnicy. 


PASMO ZBRODNI WIEJSKIEJ DZIEWCZYNY. 


— ZWŁOKI NO- 


WORODKA ZNALEZIONO wW SIANIE NA STRYCHU. 


Lwów, 20 kwietnia. 

(©) Przed kilku dniami donie- 
śliśmy o tajemniczem morderstwie 
popelnicnem w Świdnicy pow. Ja- 
worów na osobie Władysława Łe- 
chocińskiego. Przeprowadzone do- 
chodzenia policyjne przyniosły 
sensacyjny rezultat, gdyż stwier- 
dzono, że mordu tego dokonała jego 
rodzona siostra Justyna. Między 
rodzeństwem od dłuższego już cza 
su isiniały spory i waśnie, w cza- 
sie których Łechociński groził swej 
siostrze, że zdradzi ukrywaną przez 
nią tajemnicę. Jak się okazało, Ju- 
siyna istotnie miala powód do u- 
krywania za wszelką cenę owej la- 


jemnicy, a obawiając się jej wyja- 
wienia nie zawahała się przed tak 
potworną zbrodnią. 

Oto LŁechocińska utrzymywała 
stosunek miłosny z niejakim Kazi- 
mierzem Bawółowiczem, o czem 
przypadkowo dowiedział się za- 
mordowany, jak również był świad 
kiem zamordowania przez nią no- 
worodka, urodzonego ze stosunku 
z owym kochankiem. Zwłoki 
dziecka ukryła w sianie na stry- 
chu. Potworną zbrodniarkę aresz- 
towano i odsiawiono do sądu w 
Krakowcu a w czasie rewizji na 
strychu zwłoki noworodka „dnaie- 
ziono. 


Bandyla WłamUje Się przez $:iang 


a przerażeni domownicy uciekaią przez okno. 


> WSZEDŁ SPOKOJNIE I ZABRAŁ SREBRNE PAMIĄTKI PO 
ŚP. AUSTRJI. 


Lwów, 20 kwietnia. 

(—) Z pow. rawskiego donoszą 
o zuchwałym napadzie rabunko- 
wym. Oto przedwczorajszej nocy 
jakiś nieznany, uzbrojony w rewol- 
wer bandyta po wybiciu otworu 
w ścianie wtargnął do mieszkania 
Herscha Rappaporta, zam. w Poto- 
kach ad Teniatyska i oddał LT 


pierw na postrach jeden strzał re- 
wolwerowy. Rappaport z żoną prze 
rażeni strzałem uciekli przez okno, 
a wówczas rabuś wylamał przy 
pomocy dłuta szufladę ze stołu, za- 


brał biżuterję wartości 600 zł.. 200 
kor. austr. srebrnych i 58 zł. w 
golówce 


Tajemniczy Morderca strzałem przez okno 


zabi! k biste, a czapkę i karabin porzucił. 


Lwów, 20 kwietnia. 

(—) Władze bezpieczeństwa 
pow. dobromilskiego zajęte sa wy- 
jaśnieniem zagadkowego morder- 
stwa, którego dokonano w tut. po- 
wiecie wczorajszego. wieczora. Nie- 
znany sprawca strzelił z karąbinu 
przez okno domu Stefana Chudzia 
w Starzawie. Kula ugodziła Marję 
Chudziową, liczącą lat 50 w samo 
serce tak, iż natychmiast zmarła, 


| 
| 
| 
| 


go własność. 


Następnego dnia znaleziomo pod 
oknem czapkę. porzuconą przez 
sprawcę, a w kanale kolejowym 
opodal domu Chudzia, porzucony 
przez mordercę karabin. 

Jako podejrzanego o len czyn 
areszlowano Józcla Sawczaka ze 
Slarzawy, którego rodziną »kazamą 
jej czapkę, znalezioną pod domem 
zamordowanej rozpoznała jako je- 
Dotąd jednakże nie 


zama- | 


| 


a mę ie: || AF|| 


| zdołano 
, skrytobójczego mordu, 
| wany 


Str. 7 


ustalić motywów tego 
a areszło- 
zarzuconej mu zbrodni się 
wypiera. 


maa} an, 


| Z dnia. 


WSKAŹNIK DROŻYŹNIANY A MAŁA 
PRZECHADZKA PO PLACU TARGO- 
WYM, 

Lwów, 20. kwietnia 

Gp.) Od czasu do czasu Urząd Da- 
danie, cen nadsyła prasie komunikaty, 
zawierające wskaźnik drożyźniany, U- 
|racowdny” podobno“ na obliczeniach 
statystycznycl. 

Cyfry, które tam znajdujemy, mo- 
glyby podziałać uspokajająco na na- 
bardziej pesymistycznie  usposobionc- 
go śledziennika. Bo i jakież znaczenie 
może mieć wzrost kosztów utrzyma- 
üa o jakieś lam ułamki wyrażone w 
Świe opole EGO S 

I byłoby zaisłe w Polsce, jak w ra- 
ju, gdyby z kcmunikałów Urzędu ba- 
dania cen można było sporządzać o- 
hjady, czy kolacje... 

Niestety inaczej zupełnie się ta 
sprawa przedstawia, jeśli odważymy 
się bodaj na przechadzkę po placu 
SG. Już same cyfry, które ude- 
rzą o nasz słuch, mogą człowiekowi 
podsunąć myśli samobójcze: 

szpinak 8 zi. za kg., 

główka kapusty 1 zl. 

kiel 1 zt, 20 gr.. 

sałata 50 do, 80 gr., 

wiązeczka, złożona z 5 do 6 rzod- 
kiewek 40 do 50 gr. 

Te horendalire ceny, od których aź 
włosy stają na głowie, nabiorą, jeszcze 
większej jaskriiwości, jeślu je porów- 
namy z cemami zeszłorocznemi, Wów- 
czas kg. szpinaku już nie w kwietniu, 
ale nawet w tutym, mie kosztował 
więcej nad najwyżej dwa złote, ladne 
główki sałaty można było dostać po 
20 do 25 groszy, w.ązkę fzodkiewki' za 
20 groszy, Kapustę, kiel po kilkadzie- 
siąt groszy!... 

A czy może kło Lwierdzić, 


Że |4= 


"rzyny nie są artykułami pierwszej po- 
| trzeby, zwłaszcza obecnie, gdy została 
; stwierdzona przez hygienę i medycynę, 


ich wysoka wartość odżywcza, a co 
więcej, ich konieczna potrzeba w skla- 
dzie niezbędnie obowiązującej djety. 

«Zaprawdę zbiera ochoła krzyczeć: 


- waltu, co się dzieje! 


MB 

LJ | . 
Rzadkie zjawisko atmo- 
sferyczne w Chłopczycach 
Lwów, 20. kwielnia. * 

Dnia li-go b. m. ~~ mieszkańcy 
wsi Chłopczyce oraz okolicy w po- 
wiecie rudeckim byli świadkami 
rzadkiego zjawiska atmosferyczne- 
go. Mianowicie między godziną 9— 
10-tą wieczorem, dosirzeżono silne 
światło, podobne do księżycowego, 
tylko intenzywniejsze i zupełnie 
zielone. Równocześnie ukazała się 
na niebie, w stronie zachodniej, bły- 
szcząca kula, wielkości tarczy księ- 
życa, z doczepionym, jakby klinem, 
sunąc z wielką hyżością na wschód, 
śród szumu i ciągnąc za sobą kłęby 
świetlistych dymów. 

W niedługi czas po zniknięcin 
zjawiska, usłyszano długotrwałą 
detonację podobną do grzmołu, a 
bardziej jeszcze do dalekich odgło- 
sów ciężkich dział, tak dobrze nam 
znanych z czasów wielkiej wojny. 

Ponieważ o tem ślicznem i dziw- 
nem zjawisku mie ma dotychczas w 
dziennikach żadnej. wzmianki, a 
przypuszczam, iż musialo ono być 
dostrzeżone w obserwator jach, prze 
to prosimy pp. astronomów o wy- 
jaśnienie. , 
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„GAZETA PORANNA” z dnia 2]. kwie'mia 1928. 


(i. 


WSPOMNIENIE O UCZONYM ARCYESIĘCIU, — Z WYGLĄDU WAGABUNDA, Z UPODOBANIA ODLUDEK, PFO- 

DRÓŻNIK I ETNOGRAF. — HISTORYCZNY CYLINDER I PARASOL. — CENNE ZBIORY W BRUDNEJ WILLI. — 

ZAŁOGA JACHTU POTOMSTWEM WŁAŚCICIELA. -- NAUKOWE DZIEŁA I CZŁONKOSTWO AKADEMII WO- 
LAŁ, NIŻ TYTUŁY DWORSKIE, ORDERY I STOFNIE WOJSKOWE. 


Wiedeń, w kwietniu. 

(+). Losy członków najtragicznie]- 
szej może dynastji europejskiej 
„Habsburgów, mie przestają intorosować 
tych, którzy przed laly” meli- to 
wątpliwe szczęście zaliczać się do c, k. 
poddanych dwoistej monarchii naddu- 
najskie, W ' żadnej chyba rodzinie 
monanszej nie zaszło tyle dramatyct- 
nych wypadków, co w domu habsburg- 
sko-lotaryńskim, że wspomnimy choć- 
by losy arc. Rudolfa, Tranciszka Fer- 
dynanda, Jana Ortha, Leopolda Wó!- 
Ilimga, ces. Karola ete, Niezwykłe leż 
są dzieje — spokojnego coprawda — 
żywota arc, Leopolda Salwatora: dą- 
cego w innym znów kierunku (pa. 
ciem tezy o anormalności Habsburgów. 

Dla scharakteryzowama tej orygi- 
nalnej postaci warto przytoczyć wspo- 
mnienie jednego ze świadków przyhyr 
cia arcyksięcia w r. 1910 do Tryjestu. 
Wśród życzliwych okrzyków licznych 
-gapiów tryjosteńskich, przybiła do mo- 
lo barka, z której wysiadł 

etarszy jegomość 

w tzw. „sziusrokn” i nieprawdopodob- 
nie obszernych, wytartych i zatłnsz- 
czonych ineksprymablach, które chyba 
nigdy nie widziały, żelazka krawieckie- 
go. Nogi, plączące się niezgrabnie, 
tkwiły w olbrzymich niewyglansewa. 
nych buciorach, iakichhv się pawsty- 
dził ubogi robotnik portowy, Mocno 
przybrudzony! kołnierzyk, takież man- 
szety, mawiązame szpagatem, zamiast 
szpinek i wielki cylinder z przed pół 
wieku, uzupełniały cudaczny slrój krę 
pego jegomościa o opalonem obliczu, 
okolomem gęstą brodą. Mimo, że dzień 
był niezwykle gorący, przybysz miał 
surdut szczelnie zapięty a w ręce dźwi- 
gał 


olbrzymi, czarny parasol. 

A jednak w tej nad wyraz niepoka- 
źnej i pokracznej postaci lud tryjesteń- 
ski witał arcyksięcia Leopolda Sal- 
wałora, pułkownika c. k. armji, człon- 
ka wiedeńskiej i kilku innych Akade- 
mji Umiejętności, zasłużonego badacza 
na polu historji i geograłji. Urodzony 
w r 1847 we Florencji jako syn W. 
Księcia toskańskiego Leopolda II. 1 
Manji Antoniny, córki króla obojga Sy- 
cylii, po matce zdaje się odziedziczył 

skłonność do dziwactwa, 
właściwą wielu Habsburgom. W miarę 
dojrzewania, coraz gorzej czuł się w 
skórze członka dynastji, objawiał wy- 
rażny wstręt do etykiety dworskiej i 
nie chciał słyszeć o służbie wojskowej, 
Po raz pierwszy ı ostatni przywdział 
uniform pułkownika w r. 1908 z okazii 
jubileuszu G0-lecia rządów cesarza 
Franciszka Józefa. Mając wspaniałą 
rezydencję w Bvandysie nad Łabą, 
nie oliciał w miej mieszkać i odstąpił 
ją młodemu arc. Karolowi (późniejsze: 
mu cesarzowi), gdy ten jako oficer ka- 
walerji zostal tam przeniesiony 

Arcyksiążę-samotnik był wpraw- 
dzie lubiany przez wszystkich człon- 
ków swej licznej rodziny, jednak sta- 
ral się jak najmniej pokazywać się im 
na oczy. Umiłowaniem jego stało sią 

morze Śródziemne, 
a ulubionem miejscem pobylu jacht 
„Nize“, stojący na kotwicy w Muggia. 
Arcyksiążę posiadlal w Muggia niewie! 
ką willę, dokąd nie mieli wsłępu kre- 
wni ani przyjaciele. Życie w owym 
domku było tak dzikie, jak osoha tego 
właściciela. Promienie słoneczne do- 
cierały do wnętrza tylko przez dziury 


w storach, zasłaniających wszystkie ð- 


kna, Wnętrze domu.  zapełnionego 
zbiorami etnngralicznemi, odznaczało 
Się 


niezwykłym brudem, 
co można także powiedzieć 
książecym. Załogę jachtu 


o jachcie 
stanowiło 


| kilkunastu oberwańców obo.ua ple, o 


cerze brązowej i dzikim wyglądzie, 
Chodzily pogłoski, że nietylko utrzy- 
manie, ale i życia zawdzięczali cni 
swemu dostojnemu patronowi. W każ- 


( dym razie stosunek arcyksięcia do nich 


był iście patrjarchalny, Pozatem jacht 
mieścił 

istną menażerję: 
mnóstwo psów, małp, gołębi, papug 
cte. Ściany kajut zawieszone były roz- 
kładami jazdy koleją. W tem to orocze- 


niu najlepiej czuł się Leopold Salwa- | 


tur. ubrany Identycznie jak reszta za- 


UL. Zjazd b gjenistów po 


logi,  odróżniający. 
czapką, jaką noszą palacze kolejowi. 

To wrażenie dziwactwa znikało je- 
dnak, gdy arcyksiążę rozpoczął rozmo- 
wę. Wówczas dopiero w' tym niepozor- 
nym oryginale odczuwało się nispo- 
zpolity umysł, głęboką wiedzę, znajo- 
mość ludzi. Plonem naukowej pracy 
arcyksięcia było wielkie, siedmiotorno- 
we dzieło 0 wyspach Balearskich i 
dwutomowe o wyspie Itace, Zjednały 
one uczonemu odludkowi wspomniane 
na wsiepic zaszczytne tytuly nauko- 
we. z których był o wiele więcej dnm- 
ny, niż z godności arcyksięcia, kawale- 
ra orderów i oficera e. k. armji. 

Wspomnienie o tym. niezwyklym 
członku rodu Habsburgów odżyło obe- 
enie m tej okazji, że niedawno sprzeda 
mo częńć jego obfitych i cennych zbio- 
rów etnograficznych. 
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Lwowie 


OBRADOWAĆ BĘDZIE W DNIACH 7 I 8 LIPCA br. 


Lwów, 20. kwietnia, 

VI. Zjazd Higjenistów Polskich 
odbędzie się we Lwowie w dniach 
718 lipca b. r. Główne tematy oW- 
rad zjazdowych obejmują: 

I. Uzdrowotnienie ntrałych miast 
i wsi (zaopatrzenie w wodę, usu- 
wanie nieczystości i t. p.) Referaty 
objęli: 1. Gen. inż. Kątkowski. Za- 
opatrzenie w wodę, 
inne sposoby usuwania nieczystości 
z małych miast i wsi. — 2. Prof. dr. 
Steusing. Zaopatrzenie w wodę i 
usuwanie nicczysłości na wsi oraz 
normalizacja tych urządzeń. — 3. 
inż. Rapczewski: Bruki i plantacje 
w malych miastach. 

II. Organizacja szpitalnictwa w 
Polsce. — Referaty objęli: Z Wy- 
działu zakladów leczniczych i u- 
zdrowisk Dep. san. Min. spraw we- 


Praca Palronatów op 


. . zę ill 
kanalizacja i 


| 


| 
| 


wnętrznych, Dr. Przywieczerski, 
arch. Rakiewicz i radca min. Sikor- 
ski. — Rys historyczny szpitalnic- 
twa w Polsce w ubiegłem stuleciu, 
ze szczególnem uwzględnieniem szpi 
talniciwa na obszarze b. zaboru ro- 
sy jskiego. — P. Insp. san. szpitali w 
Malopolsce Dr. Lipski. Rys history- 
czny rozwoju ustawodawstwa szpi- 
talnego w Malopolsece i wnioski co 
do wskazań w obęcnem ustawodaw- 
stwie  szpiłalnem. — 8. Prof. Dr. 
Gantkowski. Organizacja szpitalni- 
ctwa w Wielkopolsee-—R. Dr. Przy 
wieczerski, arch. Rakiewicz i radca 
min. Sikorski. Stań obecny i naj- 
pilniejsze potrzeby szpitalnictwa 
polskiego. 

Adres Komitetu organizacyjnego 
VI. Zjazdu Higjenistów Polskich: 
Lwów, ulica Piekarska 52. 


BAI NAW WIEZRIAMI 


„w wiązieniu karnem we Lwowie. 


Lwów 20. kwietnia. 

Rozporządzeniem Prezydenta Rzplitcj 
z 7. marca 1928 r. (Dz. Ustaw Nr. 29, 
zmienioną zostala organizacja więzienni 
ctwa polskiego. 

Rozporzadzenie lo ustala system win- 
zień polskich na system progresywny, 
czyli system wychowawczo-poprawczy, no 
legający na stopniowem polepszaniu wa- 
runków odbywania kary w więzieniu w 
miarę poprawy moralnej przeslępey, oka- 
zywania zamiłowania do pracy i dobregn 
zachowania się. 

Ustawa ta wchodzi w życie wprawdzie 
dopiero z dniem 1. lipca 1928, lecz już od 
dluższego czasu w kilku wiąkszvch wiezie 
niach polskich, a term samem też i w wię- 
zidnian karnem we Lwowie — slosuje sin 
ten syslem. 

W ciężkiej pracy urabiania charakteru 
przestępców, przeisłaczania ich niejako na 
uczciwych obywateli, przez pracę i nau- 


| kę, pomagają naczelnikowi więzienia kar 


nego we Lwowie p. Majewskioemu patro- 
naty opieki nad więźniumi wylonione z 
pośród członków stowarzyszenia św. Wiu- 
cpntego a Paulo. 

Na czele. Patronatu opieki nad więź- 
niani (mężczyznami) stoją pp. r. Józef 
Skwarczyński, ks. rektor Dr. Szulc i kape- 
lan wiqzienny ks. Bronisław Szymański. 
W Palronacie zaś nad więżniarkami pp. 
hr. Wolańska, Łuczkiewiczowa i Buscha- 
kówna. 


Patronat opieki nad więźniarkami u- 


dziela pomocy małerjalnej, kszlałci je mo- 
ralme przez urządzanie odezytów, poga- 
danek i zorganizowanie systematycznej 
nauki (bezinteresownie) w zakresie szkoly 
powszechnej, uczy rzemiosł, opiekuje się 
rodzinami więźniarek i ich dziećmi sie- 
rolami. 

Patronat opieki nad więźniami razcią- 
ga swoją działalność więcej nad więźnia 
mi, opuszczającymi więzienie, wdzielajac 
im doraźnych zapomóg, w odzieży i pie- 
niądzach, kupując bilety kolejowe, wyszu- 
kując byłym więżniom pracę i  interwe- 
niując w sprawach rodzinnych więźniów. 

Patronaty opiekują się wszystkimi wię- 
żniami boz różnicy wyznań. 

Patronaty są łatznikiera między tymi. 
kłórzy zeszli z drogi uczciwej, a spole 
czeńnstwem i głownem ich zadaniem jest 
umożliwienie powrotu wykolejonych, leez 
wykazujących skłonności do poprawy mo- 
ralnej jednozglek do zdrowego spole- 
czeństwa. 

Nie wątpimv, że apel nasz nie przej- 
dzie bez echa i społeczeństwo w znozu- 
mieniu tak ważnego zagadnienia poprze 7 
sarliwościa' działalność patronatów opieki 
nad więźniami przystępując ma członków 


palronatów, względnie wspierając Patro- 
naty materjalnie i nadsyłając książki dla 
wieżniów, odzież itp. 

Zrozumienie przez społeczeństwo lak 


doniosłej sprawy i współpracy z patrona* 
mi przyczyni się niezawodnie do zmniej- 
szenia przestępczości. 


się od niej tylko | 
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Wspólne święcone 
w stow. „Gwiazda“, 


Lwów, 20. kwietnia. 

Gp. Wspólne Święcone w „Gwieź- 
dzie” zgromadziło przy stołach bie- 
siadnych pokaźną liczbę członków gto- 
warzyszenia wraz z rodzinami, jakoteż 
zaproszonych gości, przedstawicieli 
władz, instyłucyj i organtzacyj społe- 
cznywh, wśród których zauważyliśmy 
wicspr. Jzby handi. i przem. Hófiinge- 
ra, prez. Izby rękodz. Pammera, majo- 
ra Klinka, prez. korporacji kupieckiej 
Lityitnowicza i w. 1. 

Tradycy;nego poświęcenia jadła i 
napoju w zastępstwie chorego ks, prof. 
Górnisiewicza dokonał subprzeor 00. 
Domtnikancw ka prof, Teodor Nale- 
śmiak, poczem złożył życzenia Stowa- 
rzyszeniu, by „Gwiazda“ świeciła 

rzykładem innym organizacjam po- 
krewnym, idąc dalej po drodze roz- 
woju. 

Prezes krzyk podziękował za ży- 
czenia, powitał zebranych członków z 


rodzinami. jakoteż podziękował za- 
proszonym gościom i delegalom za 
przybycie. 

Podczas wieczerzy, przy której 


przygrywałd orkiestra amat. „Gwiar 
zdy” pok batutą prof, K. Abratowstie- 
go, p. Kiełhmsiewicz im. członków Sto- 
warzyszenia złożył na ręce księdza 
subprzeora Życzenia rychłego wyzdno- 
wienia. ks. prof. -Górnisiewiczowi, 
członkowi honorowemu Stow. i gorą- 
cemu przyjacielowi „Gwiazdy“. 

Następnie sekretarz Stow, Preidl 
cdezytal pisma z życzeniami od ks. bi- 
skupa dr. W. Bandurskiego, gen. Sikor- 
skiego, ks. dra Górnisiewicza i Gwiazd 
prowincjonalnych. 

Po wieczerzy nastąpiły tańce przy 
aźwiokach orkiestry „Gwiazdy, które 
przeciągnęły się do późne) nocy. 


——=— 


Z Komitetu budowy po- 
mnika J. Słowackiego. 


Lwów, 20. kwiesnia. 

Konisja rewizyjna Komitetu, skla- 
dajaca się z p. dyr. Franciszka Żmnu- 
dzińskiego 1 p. dyr. Wilhelma Rolnego 
odbyła w d., 2. kwietnia szkontrum ka- 
sy Komitetu ipo zbadaniu przedłożo- 
nych dokumentów przez skarbnika Ko- 
miłetu stwierdziła zgodność funduszów 
zabranywh z alegatami. Fundusz bu- 
dowy comnmika wynosił w d. 20. lutego 
1928 r. gotówką 27,731 zł. 86 gr., zło- 
żonych w Banku Gosp. Krajowego, 
Miejskiej Kasie Oszezędności we Lwo- 
wie, Pocztowej Kasie Oszczędności, po- 
nadto posiada Komitet 5 proc. pożycz- 
kę konwersyjną (obliczoną po kursie 
67) wartosci, 13.174 zł. 88 gw. i 100 o- 
bligacyj pożyczki dolarowej  (obliczo- 
nej po kursie 67.50) wartości 6.750 zł. 
Razem wynosił fundusz budowy 
47.656 zł, 74 gr. 

W ostainich tygodniach wpłynęło 
ckelo 1500 zł. z list składkowych, ro- 
zesłanych w początku marca przez Ko- 
mitet, Celem zamkniecia rachunków, 
uprasza Kamstel wszystkie instytucje, 


Towarzystwa i osoby prywatne, które 


przyjęły listy seladkowe, o jak najry- 
chles;szy ich zwrot, 

Za Komitet Dr. Wiktor Hahn, za 
przzesn. Bolesław Gwnruk, sekretarz. 
Zsaamuut Paźniak, skarbnik. 


Kolegów 
którzy zdali matnrę w r. 1898 w F. pol- 
skiem gimnazjnn w Przemyśla, prosimy 
w sprawie noroznmienia się co do urag- 
dzenia Zjazdu koleżeńskiego o podania 
swoich adresów na ręce Kol. Dra Zygmun* 
ta Śzłapackiego w Przemyśln, nl. Śnpina 
l. 18- 5254 
Dr. Sziapacki (—) Dr. Heller. (—) 
Dr. Schächte (—). 
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REDAKCJA BEZWARUNKOWO MANU- 
SKRYPTÓW NIE ZWRACA, 
pm 

TEATR WIELKI: 

Piątek 20. bm. „Statyści życia”. 

Sobota 21. bm. o 3.30 pop. „Pocałunek 
Kopciuszka ''. 

Sobota, 31. bm. o 7.30 
dówka', gość. występ Dygasa. 

Niedziela 22. bm. o 3.30 pop. „Wesołe 
kumoszki z Windsoru”. 

Niedziela 22. bm, o 7.380 wiecz, „Sta- 
tyści życia”, 


TEATR NOWOŚCI: 


Piątek 20. bm. o š wiecz. „Lady Chic". 
Sobota 21. bm. o 8 w. „Lady Chic“. 
Niedziela 22. bm. o 3.80 pop. „Tylko 


nwiecz. „ŻY” 


Tyr. 
Niedziela 22. bm. o 8 wiecz. „Lady 
Chic. ` 


Teatr Wielki daje dzis po vaz 4 świe 
na, pełną humoru komedjęe paryską A. 
Birabcau „Statyści życia, z pp łwziń- 
ską, reżyserem Dobrzańskim 1 Żabczyń- 
skim w głównych rolach. Jutr> w subote 
wieczorem -pienwszy gościnny występ zna- 
komitego tenora Opery Warszawskiej, Tg- 
nacego Dygasa, który rozpocznie swe wy” 
stępy przepiękną kreacją Blcazara w „Ży* 
dówce* Halevy'ego. 

Zmtana repertuzru w sobotę popolud- 
miu. Z powodu zasłabmięcia p. Strachoc- 
kiego, występującego w tytułowej roli 
Szekspirowskiego „Hamleta“,  zapowie- 
dzianego na sobotnie przedsławienie po- 
południowe dla młodzieży szkolnej Ww 
miejsce „Hamleta“ ukaże się przepiękna 
komedja-bajka J. Barrie „Pocałunek Kop- 
ciuszka'. Bilety, zakupione na pnzedsta- 
wienie „Hamleta“, ważne są na „Pocalu- 
nek Kopciuszka“. 

Teałr Nowości daje dziś i jutro w dal- 
szym ciągu ostatnią arcywesolą nowość 
operetkową „Lady Chic“, której dotychcza 
sowe przedsławienia odbywały się przy 
szczelnie zapsłnionej widowni, darzącej 
burzliwemi oklaskami żywiołową grę 
szego zespołu operetkowego, z pp. Kora- 
bianką, Dembowskim i Tatrzańskim na 
czele. - W niedzielę popoludniu, o godz. 
3.30 po cenach znacznie zniżonych ope- 
retka W. Kollo „Tylko Ty... 

de 


TEATR MAŁY: 

Piątek, 21. bm. g. 7.30 wiccz. „Panna 
Flute". Ceny popularne. 

Sobota, 22. bm. g. 7.30 wiecz. „Mamu- 
sia“. Premiera. Z udziałem J. Wernicz. 

* 
Repertuar nošcinnych występów 
Lidji Potockiej. 
Piątek „Z tamtego świata'-—— Borysław. 


REPEPTTAR KINOTEATRÓW: 
APOLLO: „Karuzela udręczeń'. 
AVENUE: „Księżniczka czardasza“. 
BAJKA: „Nope ilorenckie", 

CASINO: „Nantas“, 

CHIMERA: „Noce szalu“. 

FATAMORGANA: ,„Milostki“. 

LEW: „Dama w wagonie sypialnym“. 

KINOTEATR NOWOŚCI: „Ta, która 
nie tańczy”, „Mali wędrowcy" i „Tygod- 
nik aktualności". 

KOPERNIK: „Baczność Harry“. 

MARYSIEŃKA: „Baczność Harry", 

PALAGE: „Panika. 

PASAŻ: „Tajemnicza sieć intryg". 3 i 
ostatnia serja „As pikowy”. 

UCIECEA: „Generał Busler Keaton". 

kJ 

POLSKIE TOWARZYSTWO MUZYCZNE: 

Piątek 20. ktwretnia: Koncert symfoni- 
czny z udziałem pianistki Lubki Koles- 
sówny* 3282-83 

aaas y 

Zbiórka na sieroty, W niedzielę 22. 
bm. odbędzie się zbiórka uliczna na Do- 
mek sierół N. P. N. P. Marii we Lwowie. 


Zaklad ten, isiniejacy od 24 lat, wycho-` 


wał całe szeregi dziewcząt polskich siero- 
cych — obecnie znajdujągyy, w ciężkich 
warunkach materjalnych, dlatego imie- 
niem sierót zwracam się do społeczejtstwa 
naszego z gorącą prośbą © pomoc w ‘pra: 
cy i poparcie ofiarne. Puszki i legitymacje 
wydawane będą w piatek 20-go i sobotę 
2]-g0 od godz. 5-—7 ~ lokalu P. Katoli- 


na-, 


NIKA |lresztowanie sprawców napadu rabunk, 


w Liszni k. Drohabycza. 


26 WŁAMAŃ W TRZECH MIESIĄ CACH. — OLBRZYMI MAGAZYN 
SKRADZIO NYCH RZECZY, 


(Od naszego korespondenta). 


Drohobycz, w kwietniu. 

(li). Onegdaj dokonali dwaj ban- 
dyci napadu rabunkowego na dom 
gospodarza Fedzia Stachnowa w Li- 
szni pow. Drohobycz, raniąc ciężko 
żonę Stachnowa, poczem spłoszeni 
uciekli, nie zabrawszy niczego. 

Przeprowadzone dochodzenia 
przez tut. Wydział śledczy P. P. wy- 
kazały, że sprawcami są dwaj bra- 


cia Hryń i Michał Sobkowie, którzy 
ponadto mają na sumieniu 26 wła- 
mań, dokonanych w przeciągu osta- 
tnych 3 miesięcy. 

Dokonana w domu bandytów w 
Liszni rewizja, wykryła ogromny 
skład rozmaitych rzeczy pochodzą- 
cych z kradzieży. Rzeczy te, prze- 
wieziono dwiema furami do miasta, 
zaś sprawcy zostali odłani sądowi. 


Osławiony Techiman znowu W kozie, 


TOWARZYSZY MU PODEJRZANY POSIADACZ URZĘDOWYCH LEGITY- 
MACJI. 


Lwów, 20. kwietnia. 

(--) W ręce policji lwowskiej do- 
stali się wczoraj dwaj niebezpieczni 
oszuści. Jeden z nich, to stary znajo- 
my policji i sądu Henryk Teichman z 
zawodu elektromonter, który kilka» 
krotnie już był karany za oszustwa po 
legające' na tem, że podszywając się 
pod nazwiska znanych osób i instytu- 
cji, wyłndzał pieniądze. Nie ulega wąt- 
pliwości, że  Teichman, który za te 
sprawki wiele czasu spędził w krymi- 
nale, musi być maniakiem, którym 
powinni się zająć psychiatrzy. Obecnie 
został on aresztowany na podstawie 
doniesienia jsdnego z pism iwowskich, 
pod którego irme podszywając się, 


dokonał szeregu wyludzeń. 

Oprócz niego aresztowała policja 
niejakiego Alfreda Foltyne, liczącego 
lat 58, osobnika bez zajęcia i stałego 
miejsca zamieszkania, przy którym 
znaleziono 14 blankietów legitymacji 
urzędowych, zaopatrzonych w okrągią 
pieczęć kuratorjum okręgu szkolnego, 
oraz pieczęć podłużną. na 50 pre. zniż- 
kę na kolejach państwowych. Pozatem 
znaleziono u niego caly szereg podej. 
rzanych zapisków. Foliyna nie umiał 
dać wyjaśnień co do pochodzenia tych 
blankietów, a jako podejrzany o fał- 
szowanie dokumentów publicznych, zo 
stał osadzony w aresztach. 


ckiej Szwalni, Kopernika 16 I. piętro. Ja- 
dwiga Papara, przewodnicząca. 

(.) Ostry protest kuniectwa i przemy- 
mu przeciw projektowanym podatkom 
gminnym. W sprawozdaniu wczorajszem 
z zebrania organizacyj kupieckich w lzbie 
handl. i przemysłowej zakradła się pewna 
nieścisłość. Mianowicie ustęp o ignorowa: 
niu Rady Przybocznej przez kom. SŚtrze- 
leckiego, dostał się pod przemówienie m. 
Maksymowicza, podczas gdy w rzeczywi: 
słości zarzuty te postawił nie p. Maksy 
mowicz, ale następny mowca. 

Vi-ty Zjard Międzynarodowego Związ 
ku Przeciwpruźliczego odbędzie się w dn 
od 24. do 29. września br. w Rzymie. W 
zjeździe mogą brać udział oprócz człon 
ków Międzynarodowego Związku Przeciw 


grużliczego — lekarze na przedstawieni: 
Dopartameontu Slużby Zdrowia Minister 


Spraw Wewn. Polskiego Związku Przeciw 
gruźliczego. Udział w Zjeździe kosztuje 
100 tirów od osoby. Celem organizacji 
wspólnej wycieczki z. Malopolski wschod 
niej na Zjazd należy zgłosić się do p. Dra 
Marcina Selzera, lekarza we Lwowie, Ha: 
licka 31. 

Odczyt. Dnia 2i. bm. odbędzie się w 
sali Muzeum Przemysłowego (ul. Hetmań 
ska) o godz. 7 wiecz. odczył Dra Stanisla 
wa Lorii, prof. Umiwersytetu Jana Kazi 
mierza, pod tytulem „Alchemia średnio 
wieczna w świetle fizyki dzisiejszej". Bi 
lety w cenie zł 2, 1, 0.50 do nabycia w 
dniu odczytu przy kasie od godz. 5. Do- 
chód przeznaczony w całości na Ochron- 
kę im. J. Pilsudskiego we Lwowie. 

Staraniem „Kola Pañ  Poliłechnik: 
Lwowskiej” odbędzie się 23. bm. w sali 
IV. (Elektrotechniki) parter w gmachu 
głównym Politechniki piąty wykład Prof 
Dra Stanislawa Fryze'ego pt. „O niebez- 
pieczeństwach porażenia elektrycznością” 
z deimonstracjarni. Początek o g. 7. 

Polskie Tow. filozoficzne, W sobolę 21. 
bm. odbędzie się o godz. 20 w Semina- 
rjum filozoficznem Uniwersytetu (gmach 
posejmowy) 283 posiedzenie naukówe, na 
którem docent Uniwersytetu Dr. Romen 
Ingarden wygłosi odczyt pt. „Badania mar 
burskie nad obrazami cidetycznemi'". 

Obchód 10-lecia 190. p. p, „Odsłeczy 
Lwowa*, Zebranie ogólnego Komitetu O 
bywatelskiego odbędzie się w piątek 20. 
bm. © godz, 18.30 w sali ratuszowej. Ce- 
lem zebrania jest omówienie udziału ca. 
łego społeczeństwa w uroczystości 10.lo- 


cia 19. p. p. w dniu 1. czerwca br., wy- 
branie prezydjum honorowego i komite- 
tu wykonawczego. Rachunek czekowy 
Komitetu jest otwarty w Banku Gospo- 
darstwa Krajowego, ul. Kościuszki 7. 
konto Nr. 2568, 

Zarząd Okręgu Lwowskiego Polskiego 
Czerwonego Krzyża przypomina, że do- 
roczne walne zebranie delegatów odbę- 
dzie się w niedzielę 22. bm. o 1i przed- 
pol Oprócz delegatów oddziałów mają 
prawo brania udziału członkowie doży- 
wotni z głosem decydującym. 

Tow. Naukowe we Lwowie. Posiedze- 
tie Wydziału  historyczno”fiozoficznego 
odbędzie się 24. bm. o godz. 6 pop. w pra- 
sowni Seminarjum prof. Abrahama. Po. 
rządek dzienny: 1) Dr. Karol Karanyi: 
„Wierzenia w rozwoju prawa karnego" 
„MV=XVFHIT. wiek). 

Z życia tsatralnego. Artysta dramały- 
czny, p. Marjan Peliński, udał się w towa- 
rzystwie art. Tadwigi Smosarskic; 2 go 
ścinnymi występami w większych mra- 
slach państwa. 

Miejskie Muzeum Przemysłn' Arty- 
stycznego we Lwowie (Hetmańska 20.) 
zawiadamia, że pokaz prac uczniów Kur- 
su Metaloplastyki odbędzie się w sali 
Czytelni Kursów Miejskiego Muzeum 
Przemysłu Artystycznego w dniach 22., 
24. i 24. bm. od godz. 11—14 rano. Dnia 
24. bm. rozpoczyna Muzeum sześcioty- 
godniowy Kurs Batiku w godzinach wie- 
czornych od godz. 18—21. 

Komenda Okręgu Związku Sthrweleckie- 
go we Lwowie komunikuje, że termin 
zyłoszeń zawodników indywidualnych i 
drużyn na II. Marsz Zadwórzański upły- 
wa z dmiem 1. maja br. Informacji udzie 
la Komenda Okręgu przy ul. Gródeckiej 
69. I. p. Tel. 42-86 w godz. od 8 do 13 i 
od 16 do 20, również nabyć można regu- 
lamin Il. Marszu Zadwórzańskiego w ce- 
nie 3 zł. 

Walne Zgromadzenie Zawod. Związku 
Słow. Państw. Urzedników zach. kontr. 
Małopoleki we Lwowie odbędzie się 26. 
bm. o godz. 18 w sali Wydziału ILI/4 Izby 
Skarbowej ul. Rutowskiego 21 II. p. 

(-) Echa przywłaszczenia sobie przez 
trafikanta pieniędzy zgubionych przez 
radcę kolejowego. Odnośnie do artykułu 
z przed kilku dni w powyższej sprawie, 
dowiadujemy Się. że właścicjeł trafiki p. 
Markus Frey — jak wynika z protoko- 
łów policyjnych =- znałaziszy na ziemi 
pieniądze w kwocie 600 zł w obecności 


pp. Neussowej i Siemakiewiczowej, prze- 
liczył je, poczóni zapytał obie pmńie, czy 
pieniądze te nięsstanowią ich- własności. 
Po jakimś czasić przybył do niego pe- 
wien pan i zawiadomił go o zgubieniu 
600 zł. i wykazał jakie to były banknoty: 
P. Frey nie mając wątpliwości, że gość 
ten jest właścicielem tych pieniędzy, wy- 
dał mu je. Dopiero w kilka godzin póź- 
niej, gdy zgłosił się radca T. p. Frey 
przekonał się, że padł ofiarą oszusta, 
którego obecnie ściga przy pomocy poli- 
cji, zaś p. T. stratę wynagrodził. 

(—) Kradzież mieszkaniowa. Józefa 
Kornicka, zam. Podzamcze 7., doniosła 
wczoraj policji, że w mieszkaniu jej skra 
dziono garderobę wartości 400 zł. 

(—) Aresztowania. Do aresztów poli. 
cyjnych oddano wczoraj: Zofję Fitę, słu- 
żącą, za usiłowane dokonanie kradzieży 
pieniędzy na szkodę chlebodawcy, Wasy- 
la Seredyńskiego za kradzież 10 l. miodu 
na szkodę Kalmana Frenkla i Salę Jung 
za kradzież rur wodociągowych. 

pee 

Walne Zgromadzenie Piekarzy odbyte 
dnia 10. bm. w Izbie Rękodzielniczej pod 
przewodnictwem prez. Śchirmera i Opata 
przyjęło do wiadomości sprawozdanie de- 
legatów z komisji odbytej w Woje- 
wództwie dnia dzisiejszego, które nie 
przyniosło nam warunku unieważa.enia 
kar aresztu, nieopartych na ustawie. Pic- 
karze w dniu dzisiejszym uchwalają za- 
p:zestać pracę, a lo z powodu zażądania 
przez Komisję kałkulacji na podstawie 
dzisiejszej ceny maki, a sprawy najważ- 
niejszej, na którą piekarze dalej godzić 
sią nie moga, to jest kar aresztu, mie 
wzięło pod rozwagę. Piekarze zasłana- 
wiają w dniu dzisiejszym pracę z powo- 
du niemożności zakupienia mąki nadal 
tak drogiej, z której to przyczyny nie 
mogą na siebie brać  odpowiedzialności 
za tak wysokie ceny chleba. 

Wobec tego piekarze oświadczają pu- 
blicznie, że nie mogą wypiekać pieczywa 
po cenach tak wysokich i żądają od 
władz uregulowania tychże w stosunku 
do cen maki. 

Stowarzyszenie Plekarsko-Przemysłowe 
3370 we Lwowie. 

PS; 

Uboga staruszka, 65 lat licząca, kaleka, 
ma amputowaną nogę i uszkodzoną rekę, 
wskutek czego jest zupelnie niezdolną dò 
pracy, progi o laskawą pomoc. Datki skie- 
rować należy do Administracji, dla staru- 
szki kaleki, 


Z kroju. 


Zgon zasłużonego utzonego. Zmar} w 
Krakowie inż. Stan. Sowiński profesor A- 
kademji Górniczej, w 69 roku życia. Był 
on zasłużonym organizatorem Wydziału, 
hutniczego w Krakowie oraz autorem sze 
regu prac dotyczących metalurgji żelaza, 
cynku, miedzi i ołowiu. 

Urząd pocztowy Ustrzyki Dolne pow. 
Lisko, podjął całodzienną nieprzerwaną 
służbę telegraficzną i telefoniczną. 


———0 
Skutki psich figlów 
chłopaków wie skich. 
Lwów, 21 kwietnia. 
(s) 18 bm. około godz. 16. sze- 
ściu chopaków ze wsi Kościejów, 
między stacjami Zarudce a Kuli- 
ków — Mierzwicą, wznieciwszy 
na gruncie kolejowym w przekopie 
między torem a nasypem ogień, 
włożyli weń znaleziony pocisk ar- 
tyleryjski, który eksplodował i si- 
lą wybuchu przerwał przewody tc- 
legraficzne i telefoniczne. O wy- 
padku powiadomiono miejscowy 
posterunek policji państw. 
PY, M 


Ewakuacja domu na 
Bogdanówce. 


Lwów, 20. kwietnia, 
(—) Mieszkańcy Bogdanówki zauwa- 
żyli wczoraj, że realność parterowa nale- 
żąca do Karoliny Komarzyńskiej, grozi 
zawaleniem, gdyż w ścianach powstały 
szpary szerokie i slropy poczęły trze- 
szczeć. Zawiadomiono policję, którą po- 
leciła właścicielce domu natychmiast 
mieszkanie opuścić, zaś dziś przybędzie 
na miejsce Komisja budowlana, Kióra 
wyda dalsze zarządzenia. 
maja 
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Zmiany w ruchu pociągów 
Lwów 20. kwietnia. 

Dyrekcja kolei we Lwowie donosi: 
Z dniem 1. maja 1928 uruchamia się na 
linji Drohobycz-Truskawiec-Zdrój pociąg 
Nr. 3113/3114, przy  równoczesnem 
wstrzymaniu pociągu Nr. 3157/3158. W 
związku z powyższą zmianą ruchu po- 
ciągów od dnia 1. maja br. kursować bę- 
dzie bezpośredni wagon Kraków-Truska- 
wiec przy pociągu Nr. 29/2013/1315/38118 
4 z powrotem przy pociągu 3158/1216/20, 
oraz wagon bezpośredni Warszawa- 
Lwów-Truskawiec Zdrój i Łwów-Truska- 
wiec Zdr. przy pociągu Nr. 903/1302/3113 
i z powrotem przy pociąsu Nr. 
3114/1301/1702/904. 


Potworny 3 zboczeniec 
we Wrocławiu. 


Berlin, w kwietniu. 

(e) Ohydnej zbrodni seksualnej 
. dokonano we Wrocławiu na nie- 
. spełna 3-letnim synku sekretarza 
krajowego Herdego. Dziecko zna- 
leziono nagie, ogarnięte kurczem 
przerażenia w piwnicy sąsiedniego 
domu. Mieszkanka tego domu, któ- 
ra znalazła dziecko, zauważyła 
jakiegoś mężczyznę, wymyka jące- 
go się z piwnicy. 

Wypadek ten wywołał we Wro- 
cławiu wielkie wrażenie, tem bar- 
dziej, że nie wykryto jeszcze spraw 
cy analogicznej zbrodni, dokona- 
nej onegdaj na dwojg u dzieciach. 


Niehywaty skok. 
Nowy Jork, w kwietniu. 

(+). Młoda artys'ka malarka Bet 
ty Blayney popełniła onegdaj w Chi- 
cago samobójstwo, niemające sobie ró- 
wnego. Oto wyszła na balkon 33 pie- 
tra hotelu Morrison i stamtąd rzuciła 
się na dół, Nie spadła jednak na ulice, 
lecz na jeden z niższych balkonów, 
rozbijając się na miazgę. 

Desperatka osiągnęła lragiczny re. 
kord, pozazdrościwszy widocznie po- 
zgonnej sławy pewnej kobiecie, klóra 
przed. dwoma dniami rzuciła się na 
bruk z 32 pietra tegoż hotelu. Panna 
Blayney pobiła więc jej rekord samo- 
bójczy o jedno piętro 


ey 
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Kacik radjową. 


PROGRAM AUDYCJI RADJOWYCH. 
Piątek, 20. kwiatnia 1928. 

Warszawa (1111) 15.30 Odczyt p. t. 
„Zjednoczenie Niemiec". 15.55 Odczyt pt. 
„Młoda Polska“ (dział Literatura polska). 
16.40 Lekcja języka angielskiego. 17.20 
Transmisja z Wilna. 17.45 Transmisja z 
Katowic. 20.15 Koncert symfoniczny z Fil 
harmonii warszawsikej. 22:80 Odczyt pro- 
pagandowy z działu „Radjotechnika”. 

Kraków (566) 16.40 Odczyt p. t. „Sta- 
nisław Wyspiański" wygl. red. . Emil 
Haecker. 20.30 Koncert z Warszawy. 

Katowice (422) 17.45 Koncert pośw. 
muzyce polskiej. Wykonawcy: O. Kwiat- 
kowska (śpiew), J. Konopasek Szalesks. 
(fort.), oraz kwartet smyczkowy P. R. w 
Katowicach. 20.15 Koncert symfoniczny. 

Wilno (435) Poznań (344) 20.15 Kon- 
cert symfoniczny z Warszawy. 

Królewiec (529) 21.15 Wieczór pieśń 
nowoczesnej, W programie Giaener, Wein 
gartner, Schillings. 22.15 Muzyka lekka. 

Neapol (338) 20.50 „Don Pasquale" 
opera w 3 aktach Donizettiego. 

Kopenhaga (337) 20.00 „Bal maskowy” 
opera Vendiego (Transm. z teatru król.) 

Praga (340) 20.10 „Człowiek i śmierć" 
Hofingansthala. 21.00 Muzyka Schuberta. 
(Pieśni, kwartet). 

Londyn (361) 21.00 Koncert symfonicz- 
ny z udziałem P. Hermana. (Wiolońtczela) 
Bloch, Wagner, Dvorak. 24.00 Muzyka ta- 
necma. 

Lipsk (366) 20.15 „Kapłan i Żydówka“ 
opera romantyczna w 3 aktach Marschne- 
ra. 22.15 Muzyka lekka. 

Btnttyart (380) 20.15 „Dziewcia Orleań. 
ska“ Schillera, 


„GAZETA PORANNA 
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z dnia 21. kwietnia 1928. 


Okradziony posąg Malki BosiLej. 
ARCYDZIEŁO SZTUKI RZEŹBIARSKIEJ. — DROGOCENNE KLEJ- 


NOTY ZNIKAJĄ BEZ ŚLADU. — DOSKONAŁY POMYSŁ POLICJI. 
ZŁOCZYŃCY WPADAJĄ DO NASTAWIONEJ PUŁAPKI. 


Florencja, w kwietniu. 

(H). Współcześni złodzieje na- 
leżą do postępowych i wolnomyśl- 
nych. W zapędach swych nie oszczę 
dzają nawet świętości. 

I tak niedawno szajka złoczyń- 
ców świętokradzką ręką targnęła się 
'na posąg Matki Boskiej, znajdują- 
cy się w 

kościele San Giuseppe. 
Posąg ten, będący arcydziełem sztu- 
ki rzeźbiarskiej, ozdobiony był po- 
nadto 
bardzą pięknemi klejnotami. 

Uwagę zwracał zwłaszcza naszyjnik 
starożytnej roboty, sporządzony Z 
przepięknych szmaragdów i bry- 
lantów. 


a 


Przed dwoma tygodniami klej- 
noty 
zniknęły bez śladu. 

Policja poleciła opatrzenie posźgu ` 
fałszywemi klejnotami. 
Równocześnie poddawano posag u- 

stawicznej, bacznej obserwacji. 

Podstęp powiódł się doskonale. 
Złodzieje przekonani, że skradzione 
klejnoty zastąpiono innemi, nie- 
mniej cennemi, skradli je również 
pewnego wieczoru. 

Policja, która pozwoliła swobo- 
dnie im działać, zjawiła się w od- 
powiedniej chwili na widowni i 
przyaresztowała  ohydnych i zu- 
chwałych rabusiów. 


Dyktator i | Pola Negri. 


zy KTÓRY BUDZI CIE KAWOŚĆ. — SIEĆ ANEGDOT, O- 


POWIEŚCI I LEGEND — Z TAJE MNICY 


ŻYCIA PRYWATNEGO 


WYBITNEJ OSOBISTOŚCI..— MUSSOLINI AMATOREM KINA. 


Rzym, w kwietniu. 

(H). Mussolini jest mimo przy- 
ziemnych nieraz i realnych metod, 
któremi się posługuje w swej polity- 
ce — postacią 

nawskróś romantyczną. 

Co prawda — romantyzm len tkwi 
nie w słowach i powiedzeniach, lecz 
w dziwnych kolejach życia, kióre 
wyniosły dyktatora wioskiego z $za- 
rej przeciętności życia codziennego 

na szczyty potęgi swej władzy. 

Nic więc dziwnego, że około po- 
staci lego bądź co bądź nader wybi- 
tnego człowieka oplatają się rozma 
ite anegdoty, historje, opowiadania... 
Powstają i krążą rozmaite wersje o 
życiu, przyzwyczajeniach, słabost- 
kach Mussoliniego. 


Więdzy innemi opowiadają o 
znacznej predylekcji Mussoliniego 
do kima. 


Był on w swoim czasie, gdy go cię- | 


żar władzy mniej obarczał, iak 
gorącym amatorem kina, 

iż prawie co wieczoru zaszczycał je- 

dno z kin rzymskich swoją obecno- 

ścią. Obecnie nawał zajęć, a może 

również wzmożona obawa przed za- 


machem nie pozwalaja dykiatorowi . 


na popuszczanie cugli tej namiętno- 
ści. 

Ale i teraz nawet, najmilsza roz- 
rywką wloskiego męża opatrznościo- 
wegó jest 

dobry obraz filmowy, 
z Gloria Swanson czy Polg Negr, 
który ma wprost uwielbiać... 


' Że sportu. 


Hamburg (294) 1055 Wieczór pośw. 
muzyce Wagnera. 2330 Dancing. i 
Berlin (454) 20.J0 „Fis Diavolo“ aperu | 
Abera STIW. Koneri polu mardoli- 
nalon, - 
* 


Sebota, 2f. kwietnia 1928 

Warszawa (1111) 16.10 Odczyt 
„Ustrój samorzadu powiałowego 17.20 
„Radjokronika”. 1745 Transm. z Krako- 
wa. 19.35 Odczyt z cyklu „Porirety, lite- 
rackie* pt. „Juljusz Kaden-Bandrowski”. 
20.30 „Nareszcie samí“, operetka w u 
aktach Fr. Lehara. 22.30 Transmisja mu 
zyki tanecznej z baru „Oaza”. 

Kraków (566) 17.45 „Królowa śniegu“, 
bajka Andersena, w wykonaniu artystów 
Teatru Miejskiego. 20.30 Trgnśm. z War. 
szawy. 22.30 Muzyka taneczna. 

Katowice (422), Wilno (435) 20.30 „Na 
reszcie sami“, operetka Lehara. 

Poznań (344) 20.30 Wieczór muzyki 
lekkiej. (Orkiestra, soliści.) 

Krółewiee (329) 19.30 „Wesele Figara‘ 
opera w £ aktach Mozarta. 22.30 Muzyka 
taneezna. 


Praga (3:0) 19.00 „Ewa“, operetka 
Foerstera. (Fransm. z Berna). 22.00 Dan- 
cing. 


Lipsk (566) 19.30 Odczyt pt. „Czem 
jest życie? Starość i Śmierć". 20.15 Wie- 
czór literatury i muzyki robotniczej. 
22.15 Dancing. 

Stuttgart (360), Frankfurt (128) 20.15 
„Bruder Straubinger“, operetka Eyslera. 
21.15 Muzyka kameralna. (Franck, 
Saens}. ; 

Stockholm (454) Motala 
„Prawdziwy hrabia", opera kom. 
Dancing. 


(1320) 20.20 
23.00 


Berlin (484) 20.30 Wesołe sakończenie' 


tygodnia. 22.30 Muzyka taneczna. 


Wiedeń (517) 19.45 „Gdzie skowronek’ 


$piewa', operetka Lehara. Na rakończe- 
nie jazzband z hotelu Bristol. 
1——— 


pE., 


SŁ, 


owiedlkie WW > 


POL UNJA 


RASMONEA. 
Lwów, 20, kwietnia. 
Nicdzielne zawody ligowe powyż- 


drużtm rozegrane zostaną n yo- 
dziwie £15 na boisku HBasmonsi za ro- 
galką łyczukowską 
"Polonia warszawska 
obesnie w 


ue 


g ię 


Wz; 
L 
AN 


zrajiduis 
tabeli m‘ EEN M 
, Oraz ożiainie ZwY 
llasmonrea wystąpi w swym re- 
prezenlacyjayan skradzie, a  oknmież- 
L że są to jej piarwsze zawody na 
nem boisku, potęguje i tak już 
w tute szym 


Hite 


ele, 1 


w 


świecie piłkanskin. 

Poprzedzą o godzinie 2.30 popol. 
zawody o mistrzostwo klasy „A“ Po- 
goń (Stryj) — Lechia, 

Pizedsprzedaż biletów po cenach 
znacznie zniżonych odbędzie się we 
firmie Acker i Blank (plac Marjacki, 
dom Sprechera) i w kolekturze Lote- 
rji klasowej Barala. przy ul. Halickici 
NG 


AZS. — SPARTA. 

AZS. — Sparta, zawody o mistrzo- 
siwo kiasy A. odbędą się w niedzielę, 
22. bm. o godz. 1i-tej przedpołudniem 
na boisku Cytadeli Zawody zapowia- 
dają się bardzo ciekawie, ponieważ 
AZS. po swym występie w Złoczowia 
i pokonaniu Janiny 4.0 zechce udo- 
wodnić, że nie był to przypadkowy 
wynik, lecz efekt obecnej gry AZS-u, 
również Sparta wszelkiemi siłami bę- 
dzie dążyć do wygranej, by oddalić 


| ściach 


i lo rozuitai 


rozrósł się 


TÓW, 


Nr. 8477 


lé od siebic widmo spadnięcia do B. 
kłasy. 


STUDENCI NA START, 

Niędzyuczelniany bieg na przełaj 
o wsdrowny puhar Tow. Bratniej Po- 
mocy Studentów Politechniki odbęażie 
się w niedzielę, dnia 29, kwietnia ze 
stattom i rnetą obok II. Domu Techni- 
ków, Bieg będzie się odbywał w kon- 
kurencji jednostkowej i drażynzw %. 
Druzyny złożone z 8 zawodników ¿eil 
nej uczelni organizują poszczegówa 
Bratnie Pomoce. Zgłoszenia przyjmuje 
i informacii w sprawie biegu udzieia i 
wydziały Bratnich Pomocy i Sekre:1 
rjat AZS-u do dnia 26. kwisinia. 


Dno nędzy. Naprawdę złotemu i nigdy 
niezawodzącemu seru Czytelników na- 
szych polecamy wdowę po poważnyni 
rzemieślniku lwowskim, 'matkę legjanisty 
i obrońcy Lwowa, który zmarł z udniesio” 
nych ran — znajdującą się obecnie w otli 
czu śmierci głodowej Nieszczęśliwa. sta.- 
ruszka jest nadto ciężką kaleką, taż, śm 
zupelnie najdrobnieżjszej nawet kwoiy nia 
jest w możności zawracować. Datki przy) 
muje Administracja dla „Matką obrońcy 
Lwowa“. 


Zycie gospodarcze. 


GO Jesy FRZYIUGYNĄ DEFICYTU BI- 
LAŃSU HANDLOWEGO. 
Warszwa, 19 „wiel kwa gie G. EU 
jn. przemysłu i bandlu komunikuje: 
ians handlowy za marzec wykazuje 
nierwykle drże salda ujemne, przekra 
czające 180 milionów złotych. Byłby 
w najwyższym stopniu zi- 
y, gdyby nie fakt, iż saldo io 
alo ow wyjalekowych okoliczno- 
spowodowanych  wprowadze- 
niem w życie waloryzacji eel. Dowóz 
dw: waloryzacja cal 
v pierwszych dwóch deka- 
dach marca e niebywałych rozmia- 
gdyż každy z impocierów chciał 
zarcbić na różnicy cła. Jest lo de facto 
import kilku- nastepnych miesiecy. 
skoncentrowany w marcu dla, zaróbie 
nia różnicy atia celnego. duż od TI 
dekady marca zarysowuje się wyraż- 
nie odprężenie irmporłu z zagranicy. 
Cal mauwa  zmaiejszy defityt na- 
stępnych miesięcy aż do żniw. 
—— i) 


GIEŁDY. 


GIELDA LWOWSKA, 
Lwów, 19. kwietniu. 
Ruch w akcjach mały. 
Naogół brak zainteresowania. 
Akcje Tespów poszukiwane. , 
Tendencia utrzymana. 


GIEŁDA FBOZOWA, 
Lwów, 19. kwietnia 

Dzisiaj nastąpiła dalsza zwyżka cen 
zboża i mąki pszennej. 

Popyt za pszenicą i owsem przy mini» 
malnej podaży, 

Tendencja zwyżkowa 

Usposobienie silne. 


GIEŁDA WARSZAWSKA, 

Warszawa, 19. kwietnia. (Tel. G. P.) 
Bank Handlowy 123, Bank Polski 153.50, 
Bank Przemysłowy 106, Bank Zachodni 
37.25, Bank Zw. Sp. Zar. 90, Spiess 162.50, 
Dąbrowa 77.50, Czersk 8.50, Warsz. cu- 
kier 80, Węsieł 95, Nobel 40.75, Cegielski 
51.50, Lilpop Rau 44.75, Modrzejów 50.00, 
Norblin 197.50, Ortwein 11.75 Ostrowiec 


towarów 


e S 


109, 114 Ser. B., Parowozy 43, Pocisk 
13.25, Rudzki 57 i ćwierć, Starachowice 


67.50, Ursus 12.25, Zieleniewski 165, Za- 
wiercie 33.75, Borkowski 19.30, Ciecha- 
nów 27,50. 

Warszawa, 19. kwietnia. (Tel. G. 
Sztokholm 238.80, Belgja 124.21, Łondyn 
43.42, N. Jork 8.88, Paryż 35.03, Praga 
26.35, Szwajcarja 171.44, Wiedeń 125.15, 
Włochy 47.00, 5 proc. pożyczka konw. 
67, pożyczka kolej. konw. 61.50, pożycz- 
ka kolejowa 104, dolarówka 80, 8 proc. 
listy zast. Banku Gosp. Kraj. 24, 8 proc. 


P.) 


Nr 8 adi 


listy zast. Banku Rolnego 94, Ś proc. 
yblig. komun. Banku Gosp. Kraj. 94. 


GIEŁDA ZURYCHSKA. 


Zurych, 19. kwietnia, (Tel. G. P.) Pa- 
ryż 20.42 i pół. Londyn 25.32 i trzy czwar 
te, N. Jork 5.18.65. Belgja 72.46, Włochy 
27.87, Hiszpanja 86.25, Holandja 209.30, 
Berlin 124.00, Wiedeń 73.00, Sztokholm 
139.30, Osło 138.85, Kopenhaga 139.17 i 
pół, Sofja 3.74, Praga 18.37, Warszawa 
58.15, Budapeszt 90.60, Białogród 9.13 i 
pół, Ateny 6.82 i pół, Konstantynopol 
a. i ćwierć, Bukareszt 3.24, Helsingfors 
13.08. 


GIEŁDA WIEDEŃSKA. 

Wiedeń, 19. kwietnia. (Tel. G. P.) Am- 
sterdam 286.20, Belgrad 12,49, Berlin 
169.67, Bruksela 99.08, Budapeszt 123.94, 
Bukareszt 4,44, Kopenhaga 190.30, Lon- 
dyn 34.65 i ćwierć, Madryt 119, Medjolan 
37.41, N. Jork 709.25, Osla 189,85, Paryż 
27.92 i ćwierć, Praga 21.01 5/8, Sofja 
5.10 5/8, Sztokholm 190.50, Warszawa 
79.83, Zurych 136.74, Amerykańskie 707, 
Niemieckie 169,40, Francuskie 37.84, Ju* 
gosłowiańskie 12,42 i pół, Czeskie 20.98 i 
póź, Węgierskie 123.87, Szwajcarskie 
‘136.50, Renta majowa 0.619, Tureckie 46, 
Bank Małopolski 0.17, Bankverein 28.90, 
Bodenkrćdit 116,35, Kreditanstalt 63.90, 
Kompas 0.88, Landerbank 24.50, Merku- 
ry 25.70, Kolej północna 1041, Czerniow- 
ce 60.50, Austr. kol. państw. 27.50, Kolej 
południowa 14,30, Goleszów 116. Browa- 
ry 110, Ałpiny 46.80, Berg u. Hutten 
230.50, Krupp 11.75, Rima 131.50, Skoda 


248.50, Silesia 0.17, Zieleniewski 16.20, 
Fanto 6.50, Karpaty 29, Galicja 68.50, 
Nafta 27. 


GIEŁDA PARYSKA. 

Paryż, 19. kwietnia. (Tei. G. P.) Lon- 
dyn 124.02, N. Jork 25.39, Belgja 354.75, 
Hiszpanja 426.25, Włochy 134.05, Szwaj- 
carja 489.50, Danja 681 i pół, Holandja 
1024 i pół, Norwegja 679, Szwecja 682, 
Praga 75.30. Rumunja 15.85, Niemcy 607, 
Wiedeń 356. 


GIEŁDA LONDYŃSKA. 


Londyn, 19. kwietnia. (Tel. G. P.) N. 
Jork 485 i trzy czwarte, Jlolandja 
12.10.31, Francja 124,02, Belgja 3196.5, 
Włochy 92.57, Niemcy 20.42.5, Szwajca- 
rja 25.82.3, Hiszpanja 29.13, Danja 18.20.2 
Szwecja 18.18,3, Norwegia 18.24.5, Hel- 
vingfors 194, Praga 164.75, Wiedeń 34.72, 
Warszawa 438,51. 


OBROTY PRYWATNE. 
Lwów, 19. kwietnia. 
Tendencja spokojna, kursa nieco 
słabsze. 


WALUTY: Dolary ameryk. 8.90.50-— 


8.91.00, dolary kanad. 8.85.5u-—8,86.00, 
korony czeskie 0.26.33-—0.26.70, szylingi 
austr. 1.25.25—1,26,00, leje 0.05.33— 


0.05.75, franki francusk. 0.34.75—0.35.00, 
franki szwajcarskie 1.71.75—1.72.25, fun- 
ty szterlingi 43.60.00—43.85.00, czerwień- 
ce sow. za jeden 32,60—32.90. 

ZŁOTO: 20 koron 36.50.00—56,90.00, 
20 franków 34.,50.00-——34.8000 20 marek 


pasit ej AD 
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prawda, ? 

Gospodyni skinęla głową. 

— Gdzie odjechali? — pytał dalej 
Mike, o której to mogło być godzinie? 

— Zaraz po. wpół do 11-tej, Pamię 
tam dobrze, bo nim ruszyli z. miejsca, 
słyszałam jak. zegary biły. 

Mike był teraz zupełnie spokojny 

— 25 po li-tej, rzekł półgtosen. 
patrząc na zegarek, dlaczego tak dlugo 
pani czekała? 

— Nie mogłam znależć tych papie- 
rów, były pod poduszką miss Leaming- 
ton. Czy jaj tu niema? 
Nie, niema lej, 
Dziękuję pani bardzo, nie będę pani 
dlużej zatrzymywał, proszę już iść i 
czekać na mnie na posterunku policji. 

Chłopak poszedt na górę i naciąg- 
nął płaszcz. 

..— Gdzie ty myślisz, -że Adela jest? 
— zagadną! Jack. 

— Jest w Gritf Towers, odparł tam- 

tem, Penne zaś będzie żył lub zginie, 


zamknięty samochód, 


adparł cicho. 


O A AA NN A O MN NN A W nm HE 


„GAZETA PORANNA! 


10 rubli ros. - 


niem, 42.70.00—42.80.00, 
47.00.00—47.50.00. 
SREBRO: Kor. austr. 0.69.50—0.70.50, 
5 kor. aust. 3.58.00—3.62,00, floren austr. 
1.79.00—1.32.00, ruble ros. 2.98.00-—3.10.00 


kopiejki za rubel 1.49.00-—1.55.00. 


FOSADY POSZUKIWANE. 
3 grosze za wyraz. 


MASZYNISTKA polsko-niemiecka, chrzogc. 
poszukuje zajęcia popołudniowigo. Zgło 
szenia „Rutyna“ Administracja- 3874-2 


PROSZĘ o pracę krawiecka, szyję szybko 
i tanio, także z najgorzej: noszonych 
sukień przerabiam na modne. Zgłoszenia 
do Administracji pod „Krawczyni z kro- 
jem“. 3382 

PIERWSZORZĘDNY fryzjer damski po- 

szukuje korzystną posadę w miejscu ką- 

pielowem. Zgłoszenia do Administracji 

„Gazety Porannej* pod „Korzystna po- 

sada“. . 3356-9 


GOSPODYNI klucznica, starsza, poszukuje į 
od 1. maja zajęcia w hotelu, pensjoma- 
cie, kasynie lub w większej restauracji. | 
Łaskawe zgłoszenia dla Zożjj, Dwerni- 
ckiego 12, Il. p. 3343-2 


| 
| 
i MATRYMONIALNE. i 
12 groszy za wyraz. 
| 
| 
| 


OGŁOSZENIE. Dobry, biedny, kawaler lat 
20 ożeni się 2 panną dobrego serca. 
Zgłoszenia de „Porannej” pod „Dobry“. 

; 8354. 


FANNA ma stanowisku, wiek średni, wla- 
sne mieszkanie, pozna w celu matrymo- 
nialnymi poważnego ruężczyznę na šta- 
nowisku. Listy niearoniniowe do Adm. 
„Gaz. Porannej" pod „Samotna“. 

8347-2, 


URHGESZ się ożenić lub wyjść zamąż 
szybko i dobrze udaj się z calem zaufa- 
niem do największego biura matrymo* 
mialnego „Postęp“ Warszawa, Poznań- 
ska 22. Na każde listowne zgloszenie 
wysyłamy kilkadziesiąt stosownych ©- 
fert. Dyskrecja zapewniona. 3312-2 


WOLNE POSADY. 
10.proszy za wyraz. 


MIERNICZY przysięgły poszukuje asysten 
ła z praktyką. Zgłoszenie do Admini- 
stracji nod „Samodzielny“. 3852-2 


FRYZJERSKI zdolny pomocnik poszuki- 
wany zaraz. Chrześcijański zakład fry- 
"jerski Józef Thiemel, Tarnopol. 3351-2 


ZDOQLNE mercżkarki, hatciarki potrzebne 
garaz. Kozłowska, Zakład haftów, Aką* 
demicka 22. 2301-3 


zależnie od sposobu, w jakim obejdzie 
się z nią dziś w nocy. 
Na posterunku zastał gospodynię 
troszkę przestraszona, i bardzo zapła- 
kang. ; 
.— Co miała na sobie panna Le- 
amington? 
— Niebieski płaszczyk, proszę pa- 
nia. zapiszczaja kobieta, ten ładny nte- 
bieski płaszczyk, co go zawsze nosi.. 
Na posterunku 
Scotland Yardu i po chwili ciężka o- 
bładowśny samochód wyjechał z Chu. 
chester. Zdaniem Michała, zbyt obła- 
dowany, gdyż ciężar ludzi hamował 
szybkość, a każda sekunda była droga 
Wreszcie po kwadransie, który mu się 
wydał wiekiem ogromny, wóz wiechał 
na podjazd. Nie czekając na dozorcę 
stalowemi  ochramaczami maszyny 
rozwalił ciężką bramę, minął pokryty 
żwirem czworobok i stanął przed gan 
kiem. 
Nie potrzeba było dzwonić, gdyż 
drzwi stały otworem. Na czele poli: 
cjanłów Mike wpadł do pustego hall'u, 
wzdłuż korytarza do biblioteki baro- 
neta. Paliła się jedna lampa, rzucając 
niepewne światłę, pokój był również 
pusty. Jednym skokiem chłopak zbli- 


czekali ludzie ze 
| 


z dna 21. kwietnia 1928. 
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bruk kamienny zniewale do 


kszego przy każdyrn kroku 
wysilku, Ton, który mimo lakiejś do- 
łlogilwości zmuszony jest ch 
Er po EIEEE 
= sron k 
Gie aey, na kamienie żółciowa, 
na nerki, 
chronić przed brutalnym wstrzą- 
sem, jakiego doznaje ciało przy 
chodzeniu. Najprostszym i nejtań- 
szym do tego środkiem s4 G 
we 


U BERSON’ nia jest zbytkiom, jest 
nawet tańszy i 
twalszy od skóry. 


£nód elastyczny 
rzeodstawia do- 
rodzielstwo, któ- 
ręgo nie zęchce 
pozbawić sią nig- 
kto 

spróbował 
„Bersona”- 
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Zastępca 


dobrze wprowadzony 


w branży  spirytunowo-delikatesowej, do- 
brze prezentujący się, solidny, zostanie 
natychmiast przyjęły. Zgłaszać sig osa- 
biścia między godziną 16 a 17łą: WIREN- 
BERG, Batorego 4, III. p. 8867 
KRESOWY BANK SPÓŁDZIELCZY w 
Złoczowie przyjmie natychmiast urzę- 
dnika obeznanego dokładnie z likwida- 
łurą, buchalterją i koresponisacją ban- 
kową, uzdolnionego też ewent. do samo- 
dzielnego Kierownictwa Oddziału, Placa 
zależna od kwalifikacji i mzdolmienia. 
Termin do wnoszenia udokumentowa- 
mych podań do końca bm. Osobiste zgło 
szenia wię tylko każdej niedzieli od 
10—12-tej przedpołndniem. 3267-3 


CHCESZ OTRZYMAĆ POSADĘ? Musisz 


ukończyć kursa fachowe koresponden- 
cyjne prof. Sekulowicza, Warszawa, 
Żórawia 42. Kursa wyuczają listownie: 
buchalterji, rachunkowości kupieckiej, 
korespondencji handlowej, _ stenografji, 


nauki handlu, prawa, kaligrafji, pisania 
na maszynach, towaroznawstwa, an- 
sjelskiego, francuskiego, niemieckiego. 
Po ukończeniu swiadectwo.  Żadajcie 
prospektów. 2799-3 


żył się do biurka iz pomocą elektry- 
cznej rączki otworzył nore Bagha 
lecz Bagha nie było, Nacisńął dzwonek 
przy kominku i prawie w tej sumej 
chwili ukazał się drżacy, malajski 
lokaj Penne'a.. 


— (Gdzie jest twój pan? —-- pytał 
Michał po holendersku. | 

Człowiek potrząsnął glową. 

— Nie wiem, odpowiedział, lecz 


mimowoli spojrzał na sufit. 

— Pokaż mi drogę na górę, rozka- 
zał „krótko detektyw. 

Wrócili do hallu i szerokiemi 
schodami dostali się na I. piętro, mi- 
nęli długi, zawieszony szablami kory- 
tarz i weszli do ogromnej komnaty, 
gdzie tegoż wieczora zabawiał się ba- 
ronat, Wszędzie było pusto. Nagle do 
uszu chłopaka doszło gwałtowne pu- 
kamie. Kierując się słuchem, otworzył 
cdne z drzwi wiodących z siem, Na 
progu słaniając się, stanęła blada, iak 
śmierć Stella Marra, 

— Gdzie jest Adela? — jęknęśu 

-- Wlzśnie chciałem panią o to 
spytać, odparł. Mike ponuro.. 

Aktorka rozpaczliwie potrząsnęła 
głową, daremnie starała się coś powie- 
dzieć, wreszcie zemdlona padła na zig- 


| 
| 
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ZARZĄD dóbr Łowczyce p. i k. Hnizdy- 
czów-Kochawina, poszukuje urzędnika 
emerytowanego, konceptowego do zaję- 
cia kancelaryjnego. 33 


KORESPONDENCJA, 


12 groszy Za Wyraz- 


MUSIEŃKU! Nie trapić się o mnie. Mic- 
‚wam się dobrze, tylko tęsknie i bardzo 
się cieszę, gdy olrzymuję wiadomość. 

i 10 groszy za wyraz. 

oczna 


Galuję. Mucha. 3386 
DWA PORUJE na biuro, telefon, na trzy 
lała za czynsz z góry do wynajęcia pi. 
Mariacki pod „i. Maj“. 3379 


2 LOKALE frontowe, Rynek 2 i Ruska 14 
do wynajęcia. Wiadomość u gospoda- 
rza. 3341-2 


Firma J. A. BACZEWSEI we Lwowie po- 
szukuje dla swego współprecownika 
mieszkunia złożonego z 2—3 pokoi z 
kuchnią i komfortem w śródmieściu lub 
okolicy. Warunki wedle umowy. Zgło- 
szenia prosimy skierowywać wprost lub 
pośrednie do sklepu Rynek 31. : 


MIESZKANIA, SKLEPY. 


3340-3 


Brixan nie czekał, aż biedaczka 


mię. 
przyjdzie do siebie, tylko zostawiwszy 
przy niej jednego z policjantów, ciąg- 
ną? dalej swe bezskuteczne poszukiwa- 
nia. Nigdzie nie było znaku Adeli, ami 
brutalnego właściciela Griff Towers. 


Wrócił zatam do bibljoteki i jakby 
tknięty przeczuciem, otworzył drzwi, 
prowadzące do pokoju obok. W małym 
sałoniku stał stół nakryty na dwie o- 
soby. Jedna szklanka byka do pół na- 
pełniona winem, na obrusie widniała 
ogromna plama, lecz goście, dla któ- 
rych posiłek przygotowano, znikli w 
niewiadomym kierunku. Gdy tak my- 
ślał ponuro nad sprawą, która stala 
mu się bliższą niż życie własne, usły- 
szał nagle szmer w malpiej norze i 
sam potworny orangutan po chwili. u- 
kazał się ne progu. Krwawił silnie Z 
rany na ramieniu, czerwone krople pa- 
dały pluszcząc na podłogę, a w łapach 
trzymał zwój jakichś podurtych łach- 
manów. Michał popatrzył bliżej i nagle 
cały pokój zawirował mu przed oczy- 
ma, Bagh trzymał zniszczony, spla- 
miony plaszcz Adeli. Leamingian. 
+ +3 G d m; 

“0 —— 


Btr. 12 


ZGUBIONO, ZNALEZIONO. 
10 grozzy za wyraz. 


MIĘDZY STAGJAMI  Kolomyja—Ottymja 
zginęły dokumenty służbowe i legityma 
cje Jurka Gredżuka, «poszukującego pra- 
cy palacza. Bez dokumentów chyba mu- 
si odebrać życie sobie i dzieciom. Upra- 
sza łaskawego znalazcę posłać takowe 
poczią dla Jurka Gredżuk, Hubicze p. 
Drohobycz. 3359-2 


KUPNO I SPRZEDAŻ. 
12 groszy za wyraz. 


FORTEPIAN czarny, krzyżowy, w dobrym 
stanie, z powodu naglego wyjazdu jest 
natychmiast zo 1800 zł. do sprzedania. 
Kopernika 42b, II. p, 7, od 3—-%5 popol. 

s 8871-2 


BACZNOŚĆ ROLNICY I OGRODNICY! 
Gospodarstwo 55-morgowe w Wielko- 
polsce, ziemia pszenno-buraczana, dre- 
nowana, 4 morgi młodego sadu, hodowla 
jedwabnika, dom murowany (6 pokoji), 
B budynki 
zabudowana 750 m. Inwentarz żywy 
i martwy. Komunikacja bardzo dobra 
szosą kilka km. do dużego miasta. Ź po- 
wodu wyjazdu zaraz do sprzedania, 


Zgłoszenia do Administracji pod  „Go- 
tówka 50 tys“. 338R-2 
FIRANKI dywany, chodniki, 
garnitury,  portjery” 


materje meblowe, poleca najtaniej 


H. SKBIŃSKI Lwów, Kopernika 4 


Telefon Nr. 51-10. 


FORTEPIAN krótki, krzyżowy, lon wiel- 
ki, piękny. sprzedam nie drogo. Koper- 
nika 25. Skleniarski. 3363-9 


FORTEPIAN lub pianino, narka obojetna, 
kupię natychmiast. Podać cenę i markę. 
Do Administracji „Gazety Porannej“ 
pod „Poniedzizłek“. 38364- 


PENSJONATY! ŁÓŻKA, UMIWALNIE, 
NACZYNIA EMALIOWANE oraz wszel- 
kie inne artykuły żelazne. poleca 
RENTSCHNWER, Legionów 37. 3040-12 


FORTEPIANY, pianina, 
pierwszorzędnych fabryk, zagraniczne. 
na różne ceny. kupuje, mienia. sprze- 
daje: Hanak, Piłsudskiego 21, I piętro. 

- 2085-10 


(isharmonium 


od 
Nowacki, 


PIANINA doskonale 
Dogodne raty. 
ik, 


2.200 złotych. 
Piłsudskiego 
3216-21 


` WYJAŚNIŁ. 
— Dlaczego płaczesz, chłopaczku? 
— A bo dziś mamy w domu ba obiad 
marmoładę i strudel! 
— No, więc co? b 
— A bo nie mogę trafić do dotnu. 


CENY OGŁOSZEŃ: 

Za wiersz 1-szpaltowy milimetrowy 
(szer. 30 mm.) ogłoszenia zwykłe ra tek- 
stem 12 gr, za wiersz I szpaił, milime- 
trowy (szer. 60 mm.) nadesłane 35 gr., 
za wiersz 1-szpalt. milimelrowy (szer. 
60 mm.) po kronice 40 gr, za wiersz 
1-szpalt. milimetrowy (szer. 60 mm) w 
tekście (kronika, repertuar, dział ekono: 


SEI 


gospodarskie, powierzchnia ! 


„GAZETA PORANNA" 


SPRZEDAM 3 dywany analolskie, Frey- 


man, Zielona 40. 3322-2 


RÓŻNE DONIESIENIA, 
10 groszy za wyraz. 


ADWOKAT we Lwowie poszukuje spólni- 
ka do kancelarji (śródmieście). Wiado- 
mość pod „Adwokat 18“ do Administr. 

3375-2 


CHOROBY WENERYCZNE i 
skórne, neurastenję seksualną leczy spe- 


zastarzałe 


cjalista Dr. Frisch, Wałowa 11. 2832 
RESTAURACJA-MLECZARNIA fv wiel- 
kiem mieście, w parku, do wymajęcia, 


oddania na rachunek lub do spółki. 


Wiadomość: Jasnogórski, Janowska 4. 
3383-2 
DYJETETYCZNO - KLIMATYCZNE sana- 


torjum Dra St. Domańskiego w Olchow- 
cach nad Sanem, otwante od 1-go lipca 
1928. Rzeka, las, góry, Hydroterapja. Ce 
ny umiarkowane. 3362- 10 


KAJ ELUSZE WIOSENNE MODELE. 
w wielkim wyborze poleca. Przerńński 
wykonuje modnie, tamo, Topoln::za, 
Kopernika 1, Pasaż Mikolascha I. i. 
3258-5 
willa „Hanka“ 
pokoje sloneczne, 


NIEMIRÓW-ZDRÓJ, 
maja nowy zarząd, 
wykwintna kuchnia, ceny niskie. Wia- 
domość Nabielaka 12. m. 9. od 2 do 4. 

3196-3 


1900, 


od 


WOBLMANN ABRAHAM 
Frysztak,, unieważnia 
ment wojskowy, wydany przez P. K. 
Sanok. 3385 


IZAK, 
zgubiony doku- 
Us 


skową wydaną przez P. K. U. Lwów Ste 
fan Drebot. B73 


UNIEWĄŻNIAM książeczkę wojskowa Wy- 
stawioną przez P. K. U. Sambor na imię 
Jana  Kurczyka, 
1902 w Szndem. 


roku 
3255-3 


urodzonego w 


UNIEWAŻNIAM zgubioną książeczkę woj- 

skową na nazwisko Jana Lysyka w Ku- 
wydaną przez P. K. U. w Ka- 
3257 


styniu 
mionce Strumilowej. 


UNIEWAŻNIAM zgubioną książeczkę woj- 
Slefana Jastrzemskiego, 1889, Je- 


wydəną przez Powiatową Ko- 
gaa 


skową 
zierzany, 
amende Tzunełnień Czortków. 


IELIZNĘ 


» 


dziwiająco nizkich cenach, 
także z dostarczonych mate jałów 


„SZWALNIA CENTRUM“ Lwów. ol. Bernard fki 17 


z dnia 21. kwietnia 1928. 


UNIEWAŹNIAM książeczkę wojskową wy- 


daną przez P. K. U. Lwów. Martyniak 
Michał. 3346 
DANCING 22, demonstracja najnowszych 


tańców. Nowicki junior. Piłsudskiego 16. 
3376 


KAŻDĘMU bez SFW sprzeda i wypoży* 
czy meble wszelkiego rodzaju na długo” 
terminowe spląty firma  Jakób Czysz, 
Lwów, Rutowskiego 7 (naprzeciw ka 
tedry) rak zaloż. 1894. 2850 


o ccc g e io 
| i íá P erwszor'ę- 

dny pensjo- 
yy nat cudownie 


położony 


TWONICZU-ZDROJU 


SZ pokoje od 9 zł. zwyż. Zgło- 
szenia: Raczyńsk ch KI. Studeneka, 

lwonicz-Zd:ój. 

Sezon oiwarty od 1 


JAREMCZE. 


willa murowana, dachówką kryta, 11 po- 
koi, kuchnia, praczkarnia, 70% nkończona, 
z parcełą 600 sążņi kwadr, w prześlice” 
nem połcżeniu nad Protem, w centrum 
zdrojowiska, 3 miunty pieszo od dworca, 
do sprzedania na korzystnych warunkach. 
Zyłoszenia poważnych reflekłantów przyj- 
muja od 4—6 popol, Dr. WITOŁD CH0- 
ŁODESKI, Lwów, ul, Jagiellońxka | 8, 

Tel. 2-40. smiS 


Licytacja. 


W myśl zezwolenia Mag 
miasta Lwowa z 13. kwietnia [3 
37215, odbędzie się w dniu 7. maja 1928 T- 
i w dniach następnych od godz. 3-13 i cd 
godz. 17-19 w Miejskim Zakładzie Ta- 
sławniczym we Litwie, ul. Wałowa |. 3, 
II p. iicytacja niewykupionych, wzęlęd 
nieprolongowanych zastawów,  zastawin- 
nych do dnia 30. czerwca 1927 r. obju- 
tych Nr. od S. II. Nr. 78462 z 3. styczniu 
1927 r. do Nr. 95377 z 380. czerwca 1927 r. 

Licytacja powtórna przedmiotów, ewe* 
tualnie wycofanych z licytacji odbedzie się 
w myśl $ 33 regulaminu Miejskiego Zakla- 
du Zastawniczego po zakończeniu licyfn- 
wania wszystkich zastawów, objętych roz- 
Maan Fewtaeln. BRES 


maia. 


iie 


mąską i damską, iaduą i po za- 


wy warza 


pod kierownictwem wybitnych i doświadczonych sł. 


k UNIEWAŻNIAM zgubioną książeczkę woj: 


NA l in 


że na skutek okólnika Dyrekcji 
16. kwietnia b. r. Nr. 25/83 podnosimy cenę benzyny 
automobilowej w naszej stacji benzynowej przy ul. Sa- 
piehy -- róg uł. Szaszkiewicza od dnia 23. kwietnia b. r. 


WEŃ 


Zawiadamiamy P. T. KLjeniei6, 


POLMIRU z dnia 


Ir. 


„GAZOLINA” Spółka Akc. 


we Lwowie, uł. L. Sapiehy 3. 


| miczny ita.) 50 gr, za wiersz 7 szpalt. 
milimetrowy (szer. 60 mm.) w artykułach 
100 gr., za wiersz 1-szpalt. milimetrowy 
(szer. 60 mm.) na pierwszej stronie 60 gr.. 
, drobne ogłoszenia za słowo 10 gr., drob- 
ne ogłoszenia kupno i sprzedał za slowo 
12 gr, drobne ogłoszenia matrymonialne, 
korespondencja 12 gr., prywatne ZA alg- 
wo 12 gr., dla potrzebujących praey lub 


porady 3 gr, cnła strona ogłoszeniowi 
285 zł, pół strony ogisszeniowej 160 zt. 
cała strona tekstowa 480 zł., cała strona 
pod nagłówkiem (1-szal 570 zł Oglosze 
nia ramiejscowe 30 proe. droższe. — Za 
ogłoszenia w miejscu zastrzeżonem, O8io 
szenia osobno stojące i hez numerm doli 
cznimy 45 proc. Odpowiedzininości za ter 
minowy druk nje preyjmujemy. Porta 


Z drukarni Spółki wydawniczej: GROD BIE I SPÓŁKA, pod zarz. 3 FŁOCKIEGO, we Lwowie 


| 
| 
| 


Nr. £477 
LODOWNIE czeskie, gdażskie, kRenisctner, 
Legionów 37. BAA- | 


CH OSG. ATELE 


DETE NESER SE E E A m 


Znakomite, GÓŻYWCZS, tanie, kompletns 
(ylso przy użyciu wody) 


LUPY KONSERWOWE 


gr ybow: z Jazankami, grochówa d 
sominą kminkowa, j rz nowa z ry- 
jem. rosół zgrysikiem i26 tkiem, 603 
guassowy i na dziko, kremy, gala 
reiki, czekoladę do p ia, zaw er jącą 
żółtko i śtnietank > wy abia w kostkuch 


fi m 
„PROW "ANTIN" 
Kraków, XV, Kkoksetka L. 192. 
dele on Nr. 44-38 
Do nabycis we większych kandlach lub 
:amawi„ó listownie wprost we fabryce 


a ane a — 


Szczuteczki, Pasty fran- 
cuskie i Kal.dent g3 
czyszczenia ZĘSÓW naj'anini 


tylko u $UDHOFFA 


Lwów, Akademicka Mr. 8. 


Sandacz Świeży 


Łosoś wiślany 


do handta 


nadszcdt dzis: 


Karola Krupińskiege 
Lwów, Aksdemicka 4. Tel 25-54 


r hA 
PE > i 
Maszyny młyńskie | 
Wales, Kaspry, Kamienie, Jagi Iniki, 
T yje y, lurb ny, Motory ro ne, D e- 
sle, Gazow a T.un misie, Pasy, Gurty, 
G zy, Si k, Pom y, Prasy co UR 


wes, Oleja nie, Maszycy rolnic e, p - 
le a ne dogodne splaty 

ul Batore"6 4. 

Tele un 1-28. 


„PILOT“ 


Rok za oż 


LWÓW, 
19.4). 


PRZECIW CHUDOŚCI 
używajciu wasz dłuygołaini wypróbowany 
srodek odżywczy „Płenusan”%, wzmacnia- 
jący nerwy i organizm. Przez lekarzy i pro- 
fęenorów polecony. 1 pud. 5 zł, 3 pud, 14 
zł. — Prospekt bezpłatny. Dr. Malowan 

i Eka, Gdańsk, QOfdn. 484. ) 2155 


„OLL AS 
| jedyna istnieją- 
caniedoścignio- 
na marka świa- 


tewa, udowcd> 
niona zupełna 
gwarancja za 
każdą sztukę, 
Ceny sprzedaży 
detajli: nej za 
tuz u Nr. 1203 - 
Bl. 9:— 


= T 
, MAŁOPOLSKA VAGKIBA ZaKUWEE 


„ZAREG” 


Spółka z ogr. odnow. 

zwołuje ra dzień 28. kwietnia br. godzina 
18-ta, względnie w razie braku kompletu, 
godzina 19-ta 

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE, 
Włóre odbędzie się w lokalu Spółki we 
Lwowie ul. Lwowskich Dzieci |. 25, z na. 
stępującym porządkiom dziennym: 


1) Odczytanie protokołu z ostatniego 
Walnego Zgromadzenia. 

2) Sprawozdanie Dyrekcji, 

3) Zatwierdzenie bilansów za rok 


1925/6 i 1926/7. 
4) Udzielenie Zarządowi g E 
5) Wnioski. T7 


Zarzad. 


a 


przekazów nie ponifikujemy. -~ Uwsga” 
Kelumuy egłoszeniowe eg podzielona ua 
8 łamów (uzpallj, fekatows na 4 fame 
(szpaltyj. 

PRENUMERATA miestęesnwy 
Z dostawą na miejsce lab pire 

ayika pocziową 
Bes dostawy |; s a 
ža granicę s 


Qdp- red. STEFAN AuCrZANUWS5ME 


